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wał najmocniej rząd a przedewszystkiem 
bezpośredni jego w sprawach wyznaniowych 
i wychowawczych. zastępca minister Falk, 
który właśnie teraz podał się do dymisyi, któ- 
ry rozprzężenie w kościół, a więc w społe- 
czeństwo wprowadzał za powodem mistrza 
swego i przewodnika, kanelerza, aby wszel- 
ka moralna powaga i duchowna zwierz- 
chność znikła w obliczu wszechwładzy pań- 
stwa. W tej idei pogańskiej spotykały: się 
z sobą na wspólnej drodze i ku wspólnemu 
celowi polityka rządu z pojęciami socya- 
lizmu. aT ć : 
Jeśliby Cesarz: przyjął dymisyę . Falka, 


Kraków 22 maja. 


Przed samem zamknięciem swojem par- 
lament niemiecki ma jutro wziąść pod obra- 
-dy ustawę wniesioną przez rząd pruski na 
Radę Związku niemieckiego, przeciw socya- 
lizmowi i przez nią z małemi zmianami przy- 
jętą. Ustawa ta zabrania stowarzyszeń i 
zgromadzeń socyalno-demokratycznych, oraz 
druków tego rodzaju. W każdym pojedyn- 
czym wypadku orzeka o takim zakazie 
w pierwszej instancyi władza miejscowa 
policyjna a kontrola nad nią służy Radzie 
"związkowej, która znów zdaje parlamento- 
wi sprawę bądż zaraz, jeśli ten jest ze- 
brany, bądź za pierwszem jego zebraniem 
się. Juryzdykcya więc pod tym względem 
odjętą zostaje sądom a oddaną organom 
- politycznym. 

Przedewszystkiem projekt ustawy nie 0- 
'kreśla, co ma być zakazanem, bo ogólna 
nazwa „demokracya socyalna* nie mieści 
w sobie wcale definicyi czy to partyi, czy 
systemu, czy doktryny, ani też' kodeks kar- 
ny nieokreśla znaczenia, doniosłości i kary- 
"godności demokracyi socyalnej. W pań- 
stwach monarchicznych wszelkie usiłowa- 
"nia zmierzające do utworzenia republiki po- 
„czytane są za karygodne; w republikach 
"przeciwnie, utworzenie monarchii jest zbro- 
dnią stanu, ale ani arystokratyczne i demo- 
kratyczne, ani sócyalistyczne kierunki nie są 
tu i tam wykluczone. Nie są one i w Niem- 
«czech wygnane, gdy z katedry uniwersytetów 
wykładane i z ramienia rządu, pod opieką 
władzy kościelnej nauczane są w tak zwanych 
stowarzyszeniach socyalno - chrześciańskich. 
"Wyraźnie więc zbywa projektowi ustawy 
przez Radę związkową przyjętej na defini- 
Joyi czynów, uznać się mających za kary- 
„godne. sk 
> Alei z politycznego, nietylko z jurydyczne- 
goi prawodawczego punktu widzenia projekt 

ustawy zostaje w sprzeczności z dotychcza- 
_ sowym kierunkiem politycznym rządu nie- 
- mieckiego. 

Niegdyś tajny radzca Wagener, zanim się 
skompromitował w pewnych sprawach ko- 
lejowych, prawa ręka ks. Bismarka, prze- 
znaczony do zdawania królowi sprawy, sta- 

wał jako rycerz socyalizmu, którym groził 
liberałom, przyrzekając mu opiekę rządu. 
` Na rozwój socyalizmu, to jest na usamo- 
'wolnienie umysłów z pod wszelkiej karno- 
ści moralnej, z ram religii pozytywnej, wpły- 


bo nie wszyscy ministrowie mogliby ostać 
gię. Mnusiałby nawet Kanclerz wrócić się 
do swoich dawnych przyjaciół konserwaty- 
wnych, którym się przeniewierzył. , Zanim 
jednak kwestya gabinetowa przyjdzie pod 
rozstrzygnięcie, staje ustawa na poskromie- 


ustawę łatwo rozbić się mogą stronnictwa, 
boo ile z narad różnych odcieni parlamen- 
tarnych wnosić można, środek izby, poste- 
powcy, 


ustawie. Najmożniejsze stronnictwo liberal- 
ne podzieli się, bo wyjdą z niego. ©! Wszy- 
sey, którzy dla 
stanowiło ono partyę rządową. 


Odpowiedzią zaś rządu w razie odrzu- 


wy w życie drogą rozkazu 
sterstwie ks. Bigmarka. Jeśli 
aprobaty reprezentacyi ? 
stawy przez parlament, 


warzyszenia i wolności 
poli 


"możność stanowienia 0 


go Kettelera. 


Część Wieracka-artystycz 


RA. - 


jak nim zarządzali, w jakim stanie go napowrót 

w wasze składają ręce? Obraz czynności: naszych 
trzechletnich, który szanowny Sekretarz zestawił i 

PRZEMÓWIENIE odczyta Wam, da Wam odpowiedź na to pytanie, 


koliczności wykazujących, że nasza instytucya w 0- 
statniem trzechleciu nie tylko niepochyliła się ku 
upadkowi, lecz owszem za łaską Bożą i pomocą 
ludzi dobrej woli, spotężniała i wzrosła. 


‘bar. Wacława Budwińskiego 
A jako Starszego Arcyb. Miłosierdzia i Banku Pobożnego 
na Zgromadzeniu Ogólnem Członków 


dnia 3 maja r. b. Wprawdzie śmierć w ostatniem trzechleciu nie 


rwała członków, których rady światłej i pomocy 
dziś jesteśmy pozbawieni. Nie będę wyliczał tych 
strat bolesnych, nie będę podnosił zasług zmarłych, 


Szanowni Bracia! 


Qzyniąc zadość postanowieniom naszego Statutu, 
"zaprosiłem szanownych Braci dzisiaj na Zgroma- 
dzenie walne, abyście po wysłuchaniu sprawozdania 
z trzechletniej działalności Arcybractwa Miłosier- 
dzia i Banku Pobożnego za. czas od 11 czerwca 
1875 r. do dnia. 3go mają 1878 r. dokonali wybo- 
-ru urzędników kierujących tą prastarą, a świetną 
instytucyą. dobroczynności. 

' Zaiste, juź prawie wiek trzeci dobiega kresu, jak 
_ wskrzeszone sercem i duchem wiekopomnego, Skar- 
gi, Arcybractwo z drobnych zawiązków w potężne 
_ urosło rozmiery i całym pokoleniom w rozlicznych 
utrapieniach życia, niosło i niesie ciągle pomoc bra- 
terską, owiamą najszlachetniejszą pobudką miłości 
_ bliźniego. U tego przybytku miłosierdzia chrześci- 
jańskiego, nagrormadziły się stopniowo dla dobra 
ludzkości cierpiącej, praca i poświęcenie kilkunastu 
pokoleń, a te jaśniejące przykłady dobroczynności 
zniewalają nieprzepartą siłą żyjącą generacyę do 
pomnożenia i wzbogacenia zasobów przeszłości. Sło- 
wa złoto-ustego założyciela naszego: „Bądźcie mi- 
* łosierni, bo ludźmi jesteście“ — nie straciły dziś 
_ jeszcze pociągającego uroku, bo płynąc z głębi Wiel- 
kiego chrześciańskiego Serca, znajdują odgłos żywy 
w duszy każdego, który szczyci się mianem chrze- 
Ścjanina. Takto, na tej granitowej podstawie chrze- 
Ściańskiej miłości bliźniego spoczywając, instytucya 
nasza za łaską Opatrzności przetrwała burze wie- 
ków, wśród których nie jedna wspanialsza i potę- 
żniejsza budowa runęła w gruzy. 

Lecz nie pora dzisiej kreślić dzieje trzech wie- 
ków chlubnego żywota Arcybractwa ; chciałem tyl- 
ko zaznaczyć ducha niespożytego, £ którego ono 
po dziś dzień czerpie swe siły żywotne, — nas obe- 
cnie zajmuje jedynie krótka długiego żywota prze- 
strzeń, bo ostatni okres trzechletni w którym od- 
znaczony zawfaniem waszem miałem zaszczyt jako 
starszy przewodniczyć naszej instytucyi. Zapytacie 
szanowni bracia, czyli ci, których przed trzema la- 
ty powołaliście na kierowników i zarządców Świe- 
tnej spuścizny przodków, dochowali w całości tego 
cennego i wiekowego, a sobie powierzonego skarbu 


dla-dobra ludzkości cierpiącej byliśmy Świadkami. 


ty, jednak nie ubyło pracowników w gronie naszej 
instytucyi, bo miejsce 36 członków utraconych, za- 
jgło 40 nowo przybyłych, jakby na znak, że trady- 


a ye ar 


szego kraju i grodu, nie osłabły, nie zmalały, 
w całej utrzymały się mocy. 

Dalszem tego świadectwem jest wzrost fundu 
lub pod zarząd jego w ostatniem trzechleciu nowo 
przybyłych. Sprawozdanie 11 nowych wylicza zapi- 
sów, wśród których hojna ofiara Wej Anny Sztern- 
sztyn Helclowej w kwocie 8000 złr. na wSspar- 
cie rekonwalescentów, zapis znaczny 6. p. Dr To- 
masza Kitowskiego i legat gospodarza Michała 
Szagi ze wsi Pcima w powiecie myślenickim na szcze- 
gólig zasługaje wzmiankę. 

Czy wobec tych faktów, tak wymownie świad- 
czących o żywotności i rozwoju naszego Arcybra- 
ctwa, nie wzrasta w sercach naszych otucha, że in- 
stytucya podtrzymywana ciągłą ofiarnością majątku 
i pracy pokoleń, odpowiadająca ciągle odradzającej 
się potrzebie wsparcia ubogich bliźnich, ma przed 
sobą także widoki świetnego w przyszłości rozwoju? 

Lecz nie dosyć nowemi cieszyć się nabytkami, 
w każdej, a zwłaszcza w tak wiekowej jak nasza 
instytucyj, idzie głównie o to, aby utrzymać 2a80- 
by dawniejsze, należycie niemi zarządzać, aby pode- 
przeć co się pochyliło, naprawić co zmienionym 
okolicznościom czasu i miejsca nie. zupełnie odpo- 
wiąda, usuwać wadliwości, któreby się okazały, 


stytucyi, mieć uwagę wytężoną na to, co rozsądnej 
wymaga reformy; bo tylko tą drogą, niestrudzonej 
pracy organicznej, instytucya każda żyje, postępuje 
i wzrasta. Dzieje naszego Arcybractwa,, choćby tyl- 
ko stulecia bieżącego, dają nam nierzadkie tej pra- 


byłby to początek zupełnej zmiany. „gabinetu, |- 


nie socyalizmu przed sąd parlamentu. O tę 


Polacy, socyaliści i znaczna część 
partyi . liberalnej głosować będą przeciw 


tego z niem trzymali, że 


cenia ustawy będzie chyba tylko rozwiąza- 
nie parlamentu a może i wprowadzenie usta- 
gabinetowego. 
Nie byłby to pierwszy przypadek w mini- 
bowiem mógł 
on rządzić bez budżetu, dla czegóżby po- 
trzebował do ustawy przeciw socyalizmowi 
Uchwalenie zaś u- 
byłoby oddaniem 
praw konstytucyą zawarowanych, prawa Sto- 
druku pod władzę 
cyjną. albowiem ustawa pozostawia po- 
karygodności 
prasy i stowarzyszeń, któreby ona za 80- 
cyalistyczne poczytać chciała. Jak bowiem 
powiedzieliśmy, ustawa nie oznacza, gdzie, 
kiedy i jakie socyalno-demokratyczne kie- 
runki mogą być poczytane za karygodne, a 
gdzie są tylko bądź teoryami ekonomieznemi 
i politycznemi, bądź wiodą do reform spó- 
łecznych, jak np. dzieła biskupa mogunckie- 


Mówiąe o zamachu na życie cesarza Wil- 


mnie niechaj wolno będzie kilku tylko dotknąć 0- 


Wzrosła przedewszystkiem liczba czło nków. 


jednego z gorliwych a wielce zasłużnych nam wy- 


bo obraz tych, których działalności i poświęceniu 


zanadto żywó tkwi w naszej pamięci, aby wymagał 
odświeżenia. Cześć pamięci tych dobrodziejów prze- 
zacnych cierpiącej ludzkości! Mimo bolesne stra- 


cyjna miłość bliźniego i ofiarność mieszkańców na- 


tylko 


szów, na rzecz Arcybractwa i Banku pobożnego 


słowem, obok zachowania ducha i przeznaczenia in: 


helma, wskazaliśmy, że rozkładowi spółe- 
czeństwa nie zaradzą środki policyjne ani 
paragrafy ustaw, które będą jedynemi na- 
stępstwami odpornego działania państwa. 
Nie sądzimy przeto, aby ustawa przeciw so- 
cyalizmowi przyniosła skutek, jakiego rząd 
sobie życzy; bezpośrednim zaś skutkiem jej 
byłby powrót do systemu rządów policyj- 
nych. 


| m EZ 0 R 0 R 0 a 


KORESPONDEŃNCYA „CZASU. 
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Lwów 21 maja. 


Ł 
O Ciężkie przechodzi kraj nasz chwile pod 
względem ekonomicznytn. Przed pięcioma laty dwie 
naraz klęski głodu i przesilenia giełdowego wstrzą- 
snęły rozwój naszego materyalnego życia i od te- 
go czasu nie już nie zdołało ożywić podkopanego 
w zarodzie ruchu. R 


Klęski dotykające 
w ogóle gwałtownie, 
nich przychodzi do zdr 
lotne, groźne. w chwili v 


"społeczeństwo łatwiej po 
ja; są to jak burze prze- 
buchu, ale nie zostawiają 
po sobie trwałych skutków, sprowadzają upadek 
majątkowy pewnych ludzi, ale nie obumarcie lub 
otrętwienie narodu. To też rolnik zwykł prędko 
podnosić się z upadku, 4 to samo byłoby powtó- 
rzyło się w Galicyi, ponieważ nasze klęski głodo- 
we dotykają wyłącznie dm bnych rolników włościan, 


af psc rolnika działają 


go trudnego położenia. i 

Od lat jednak pięciu nie było wcale dobrego u- 
rodzaju, ani dobrych cen. a zbyt płodów rolniczych 
wcale nie łatwy, przesilenie giełdowe podkopało 
kredyt, lichwa zaś w tej właśnie epoce obchodziła 
najobfitsze żniwa. | 

Te same wpływy, które tak: szkodliwie oddzia- 
łały na rolników, w wyższym jeszeze stopniu do- 
tknęły kiełkujące nasze życie przemysłowe. Prze- 
silenie giełdowe osłabiło wiarę we wszelkie przed- 
siębiorstwa, zniszczyło kapitał do tego potrzebny 
tak w kraju, jak w” obrębie monarchii. Chociaż 
więc nasze instytucye: ekonomiczne wyszły prawie 
bez szkody a z wielkim zaszczytem z tej kryzys 
austryackiej, I 
awe _ożynności i pod<wływem aiepomyślnych oko- 
liczności nie tyłko zapanowała powszechna stagna- 
cya, ale nawet widoczne było osłabienie sprężysto- 
ści działania. Kiedy dawniej coraz powstawały no- 
we pomysły, teraz umysł jakby ociężał i stepiał 
w wyszukiwaniu źródeł ekonomicznej pracy. Wre- 
szcie przyszły przed dwoma laty zawikłania wo- 
jenne, które chociaż bezpośrednio nas nie dotknęły, 
przecież trzymają cały świat w oczekiwaniu i nie- 
pewności, a tem samem nie pozwalają na żadne 
przedsięwzięcia, mianowicie wymagające dłuższej 
pracy i większych kapitałów. 

Stąd w całem naszem życiu ekonomicznem za- 
panował zupełny zastój, instytucye istniejące nie 
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rająca się posada jest obleganą i staje się przed- 


gdyby okoliczności postronne nie utrwaliły na dłu- | 


zmuszone przecież -zostały ograniczyć 


rozwijają się na szerszy rozmiar, a nowe powstają 
w bardzo szczupłej liczbie. Trudnem stało się po- 
łożenie naszej młodzieży, kończącej studya w ja- 
kimkolwiek zawodzie, mianowicie technicznym. No- 
wych dróg żelaznych nie budują, a przy istnieją 
cych wszystkie lepsze posady w rękach obcych; 
drogi bite krajowe wprawdzie zatrudniają znaczną 
liczhę inżynierów. ale posady wszystkie już zajęte, 
a nowych nie przybywa. Co więcej, Wydział kra- 
jowy za lat parę ukończy projektowaną sieć dróg 
krajowych i wówczas znajdzie się w niemałym kło- 
pocie, czem zatrudnić tych zdolnych ludzi, których 
przyjął na czas potrzeby i tylko nadzieja w Sej- 
mie, że oceniając korzyści ulepszonych komunika- 
cyj, dozwoli dalszego kredytu na nowe budowle. 
Ale i dla innnych zawodów pole zamknięte i bez 
przesady powiedzieć można, że gdy liczba szukają- 
cych zarobku wzmaga. się, ubywa miejsc dla tych, 
którzy już są zatrudnieni. Zoamy wypadki, w któ- 
rych ludzie prawdziwie zdolni i posiadający nawet 
prawa do służby, nie są w stanie znaleść odpowie- 
dniego zajęcia; stypendyści specyalnie kształceni 
w pewnych zawodach pozostają bez zajęcia. Wszy- 
stkie bióra przepełnione są proletaryatem urzędni- 
czym, który nędzny prowadzi żywot. Każda otwie- 
miotem najusilniejszych zabiegów kilkudziesięciu na 
raz kandydatów, a nawał ubiegających się tem wię: 
cej obniża materyalne warunki posady. Kiedy też 
ciągle przybywało do Galicyi rodaków z. innych. 
stron kraju, szukających pola do pracy; teraz lu- 


niu i mogli dozorować roboty. 
wykonawców i dozorców, taka praktyczna nauka 
jest bez wątpienia najpilniejszą na teraz | 
naszego przemysłu i naszych przedsiębiorstw. 
czego się iąć, wszędzie brak wprówy, © 
ręki zręcznej i pewnej, a najczęściej potrzeba szü- 
kać za granicą pomoty, gdy w kraju takich wyko- 
nawców brakuje. W tym też kierunku techniczna pra- 
ca najwięcej wydaje nam się na teraz korzystną, 
zwłaszcza, że dopiero takie praktyczne zawody bu- 
dzą w narodzie poczucie prawdziwej siły, wiarę 
w możność pokonania trudności. Obecnie nie ma 
w nas tej dzielności umysłu, która gdzieindziej 8a- 
ma stwarza dla siebie warunki bytu i jest matką 
nowych instytucyj; przeciwnie, zbyt lubimy czekać 
na sukcesyę po drugich, a najwięcej dla tego, że 
nie umiemy wziąć się do czynu. e 


cy organicznej dowody, dają świadectwo ciągłej dą- 
żności do rozwoju przez odpowiednie potrzebie zmia- 
ny i dopełnienie istniejących urządzeń. 

Objąwszy kierownictwo tego przytułku . miłosier- 
dzia chrześciańskiego, znalazłem w tej świetnej tra- 
dycyi nieustającej pracy organicznej wskazaną dro- 
ge, po której postępować nakazywały najświętsze 
obowiązki. Nie moją rzeczą rozstrzygać, czy io ile 
postępując tą drogą przy pomocy życzliwych i świa- 
tłych współpracowników, zdołałem w czasie kiero- 
wnictwa trzechletniego poprzeć dobro prawdziwe 
naszej instytucyi, żywię jednak tę nadzieję nie 
płonną, że bodaj niektóre z dokonanych w tym cza- 
sie czynności wyjdą da Bóg naszemu Arcybractwu 
na pożytek. 

Wystarczy w tym względzie wskazać na doko- 
naną odbudowę naszego gmachu; na przeprowa- 
dzoną zmianę -statutów odpowiadającą: uznanym 
przez nas potrzebom dzisiejszym ; na uzupełnienie 
do czasów najnowszych księgi historycznej zapisów 
i fundacyj zarządowi Arcybractwa powierzonych ; 
na uskutecznioną reorganizacyę kasowości zmierza- 
jącą głównie do tego, aby wszystkie fundusze w jak 
najlepszej były ewidencyi, obowiązki fundacyjne jak 
najściślej były dopełniane, i fundusze osobne prze- 
znaczenie mające, wyłącznie na ten cel były obra- 
cane; wystarczy. wskazać na zbawienne ustanowie- 
nie stałej komisyi skarbowej do czuwania. ciągłego 
nad obrotem fiaansowym Arcybractwa; wystarczy 
wreszcie zwrócić uwagę waszą na uporządkowanie 
archiwum, staranniejsze przechowanie oryginalnych 
dokumentów, na: przeprowadzone zmiany: w funda- 
cyi stypendyjnej nieodżałowanej pamięci ks. bisku- 
pa Łętowskiego, na uregulowanie zapisu po Ś. p. 
Tomaszu Kitowskim; a wkońcu, na zmianę zapro- 
wadzoną w rozdawnictwie jałmużny, według której 
liczba osób pobierających stałe wsparcie miesięczne 
wzrosła do 80. 

Jeżeli te i inne dokonane w ciągu ostatniego 
trzechlecia czynności rzeczywiście przyczynią się do 
pomyślnego rozwoju Arcybractwa i Banku pobożne- 
go, czyż nie wam szanowni bracia, należy się za 
to wdzięczność; czy nie wasza to zasługa, że moje 
skromne usiłowania, jako: radzcy. wizytatorowie, 
urzędnicy i bracia, zawsze tak. gorliwie światłą ra- 
dą i pomocą czynną wspieraliście? — Bóg policzy 
wam te zasługi niesione w usłudze ludzkości cier- 
piącej, zasługi tem szczytniejsze, im więcej unikają 
rozgłośnej sławy światowej. . Moje podziękowanie, 
choć z głębi duszy płynące nie dorasta miary cnót 
i poświęcenia waszego. Jakkolwiek jednak połączo- 
ne usiłowania: wszystkich to sprawiły, że. ustępują: 
cy dziś zarząd zwraca w wasze ręce powierzony: 
sobie skarb. drogocenny, wiekową pracą miłosier- 
dzia chrześciańskiego tylu pokoleń uzbierany, nie- 
tylko w całości, lecz owszem pomnożony i uporząd- 


kowany; należy się uznanie szczególne tym z po- 


śród was, którym w ciągu ostatnich trzech lat przy- 


padł pierwszorzędny i najznakomitszy w naszej pra- 


cy wspólnej udział. Nie wątpię zatem, że będę AH 
jeżeli 
oddam należny hołd wdzięczności szczególnym za- 
sługom czcigodnych radców Lasockiego, Dra 
Kańskiego, Dra Markiewicza, szanownego bra- 
ta Gwiazdomorskiego, staranności około spraw 
naszych sądowych, prokuratora Dra Hajdukie- 
wicza, tudzież skrzętnej pracowitości naszego Se- 
kretarza Falkiewicza, a nareszcie szanownego 
kasyera Makowskiego w uznaniu jego prawości 
i uczciwości, z którą podczas całego swego urzę- 
dowania kasą Arcybractwa zawiadywał; przy czem 


ko tłumaczem uczuć całego zgromadzenia, 


także nie mogę pominąć niezmordowanej pracy, 
którą szanowni pisarze X. Martyński i p. Tomasz 
Czech przy prowadzeniu Banku pobożnego oka- 
zywali. 

Waszą obecnie rzeczą szanowni bracia, postarać 
się o to, ażeby i nadal naszemu Arcybractwu ni- 
gdy nie brakowało takich gorliwych i Światłych 
pracowników; bo jakkolwiek niezachwiane są pod- 
stawy jego bytu w miłości bliźniego i nieustannej 
potrzebie ludzkości cierpiącej; mimo to dalsze jego 
powodzenie i pomyślny rozwój zależy głównie od 
charakteru, znajomości rzeczy, gorliwości i poświę- 
cenia tych, którym kierownictwo i zarząd dalszy, 
przy dzisiejszych wyborach powierzycie. Nie wątpię 
że mając wyłącznie dobro instytucji naszej na u- 
wadze, przystąpicie do tej arcyważnej czynności ze 
świadomością zupełną, że wasz wybór „o dalszym 
losie Arcybractwa stanowić będzie. 

Pozostawiam zupełnie waszej rozwadze Światłej, 
czyli już obecnie przystąpić sobie życzycie do ob- 
sadzenia osieroconej od Śmierci nieodżałowanej pa- 
mięci X. biskupa; Łętowskiego, naczelnej posady 
protektora Arcybractwa; lub uznacie może za Sto- 
gowne odroczyć wybór ten na czas późniejszy, a 
poprzestać obecnie tylko na powołaniu starszego, 
podstarszego, radców i wizytatorów, bez których in- 
stytucya nasza ani na chwilę obejść się nie może. 
Wszystkie te posady niewątpliwie ważne są, dla po- 
wodzenia naszego zakładu dobroczynnego; jednakże 


jeżeli głównem naszem zadaniem jest wspieranie | 


prawdziwie ubogich, przyznacie mi, że najtrudniej- 
sza część zadania tego spada na wizytatorów. Ich 
rzeczą bowiem wyszukiwać prawdziwą na wsparcie 
zasługującą nędzę; a według słów trafnych naszej 
ordynaeyi pierwotnej, baczyć na to „aby jałmużny 
brackie dobrze się obracały, godnym się a potrze- 
bnym dawały, a niegodni dobrych i prawych ubo- 
gich opatrzenia nie brali i żeby się też przykład, 
dobry. ludziom z opatrzonego szafunku dawał i sła- 
wa się bractwa na cześć Boską szerzyła, dla zbu- 
dowania bliźnich.“ 


(także w Berlinie. Hamburgu, SEN era, G. L. Daubs % Comp. (także w Frankfurcie 
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Wiedeń 21 maja. 


(Il) Szczęście hr. Andrassego, na którem Wę: 
gry cały prawie swój byt państwowy opierają, słu- 
ży mu widocznie, W chwili, gdy zebrać się mają 
delegacye wspólne, lord Beaconsfield w parlamencie 
angielskim oświadcza, że milczeć musi, gdyż Wy- 
maga tego interes państwa. Jeżeli sytuacya aż do 
poniedziałku przyszłego pozostanie nadal tak za- 
gadkową, natenczas hr. Andrassy z pewną damą 
może odwołać się na przykład Disraelego i odmó-= 
wić wyjaśnień żądanych przez stronnictwo p. Giskry. 
Dla polityki hr. Andrassego jeszcze nie nadeszła 
chwila zdjęcia pieczęci z jego sibilijskich ksiąg 
mądrości, jeszcze nie może ogłosić treści pewnego 


mieniłem, że gwiazda hr. Andrassego odbiera chwi= 
lowo swe Światło od słońca lorda Beaconsfielda. 
Czy między. Austryą a Anglią istnieje tajna umo- 
wa? czy też naturalne zachodzi przymierze interesów, 
niewymagające żadnych zobowiązań wzajemnych ? 
czy wreszcie Austrya oczekuje tylko ostatecznej de- 
cyzyi gabinetu angielskiego, aby zastosować doń 
własne swe działanie? nad temi pytaniami bardzo 
wielu polityków słusznie. łamie sobie głowę. W tem 
wszelako zgoda między przyjaciołmi Austryi, że 
odrębna ugoda angielsko-rosyjska byłaby ciosem 
śmiertelnym dla całej polityki monarchii Habsbur- 
gów. Wybuch zaś wojny między Anglią a Rosyą 
pociągnąłby za sobą wojnę rosyjsko-turecką, 8 w dal- 
szej konsekwencyi udział ponowny Serbii i Czarno- 
góry, tudzież Rumunii w jednym lub drugim kið- 
runku, tak iż Austrya żadną miarą niemogłaby po- 
zostać spokojnym widzem podobnych zapasów mig- 
dzynarodowych. Ta więc ewentualność wymaga naj- 
gorliwszych. przygotowań wojskowych ze strony 
Austryi i większych ofiar pieniężnych, aniżeli kre= 
dytu 60-milionowego. 

Ugodę, której ostateczne załatwienie w kołach 
rządowych zapowiadają z pewnością w połowie 
czerwca, t. j: jeszcze przed końcem trzeciego czyli 
raczej czwartego prowizoryum, ugodę tę bar. Kel- 
lersperg w liście do lewego środka pisanym nazy- 
wa Landespreisgebung. Wyraz ten użyty po raz 
pierwszy przez hr. Beusta w filipice przeciw Cze- 
chom, wydaje się zbyt ostrym i nieoględnym, ze 


nie cierpi dalszej odwłoki spraw ugedowych. 


.(T6-te posiedzenie Izby wyższej). 

"Na posiedzeniu rozpoczętem 0 godzinie 1194 
dokonano nasamprzód wyboru uzupełniającego do 
komisyi ugodowej (wybrano hr. Goćssa) i wybo- 
ru prezesa senatu przy Sądzie karnym (wybrano 
radzcę dworu p. Kalteneggera). 

Dalej uchwalono bez dyskusyi ustawę nastę- 
pującą : 

$. 1. Kto po uzyskaniu prawomocności przez tę 
ustawę wystąpi jako powód w procesie cywilnym, 
w którym używa wolności od stempli i opłat, w ża- 
dnym razie nie potrzebuje poręczać pozwanemu 
kosztów sądowych ani też poprzysięgać, że poręczyć 
ich niemoże. 


Wiadomo wam szanowni bracia z doświadczenia, 
że przedstawienia i wnioski wizytatorów, 5% główną 


rodzaju „manifestu cesarskiego“. Już wczoraj nad- 


względu na zewnętrzne położenie monarchii , która 


podstawą rozdawnictwa wsparcia między ubogich; 


im sumienniejszą jest tedy praca naszych wizyta- 
torów, im skrzętniejsze ich zabiegi ażeby przez 
naoczne badanie stosunków i odwiedzanie ubogich 
odróżnić prawdziwą nędzę od kłamliwych często- 
kroć pozorów ubóstwa; im gruntowniejsze rozpozna- 
nie przyczyny ubóstwa i wskazanie odpowiednich 
do indywidualności przypadku zastosowanych środ- 
ków zaradczych; tem skuteczniejszą wsparcia na- 


wiemy naszemu zadaniu, tem więcej przybierze 
dom nasz według wypowiedzianych przed 40-tu la- 
ty słów ówczesnego protektora X. Łańcuckiego: 
„postać szkoły umiejętności ratowania ludzi w ich 
potrzebie, ucisku i nędzy*. Największą, niewątpli= 
wie w urzędzie miłosierdzia usługę, Świadczą gor- 
liwi, nie tylko na nieszczęście bliźnich czuli, ale tak- 
że darem przenikliwości i przezorności rozumnej 
obdarzeni wizytatorowie, i żywię niepłonną nadzie- 
ję, że jak nigdy, wpośród was nie braknie mężów 
skorych do tak wielkiego poświęcenia się dla do- 
bra cierpiących, wybory wasze właśnie na takich 
padną współbraci, którzy niesłychanie trudnym = 
lecz tem ponętniejszym obowiązkom wizytatorów 
najlepiej odpowiedzieć potrafią. Tym tylko sposo- 
bem rozdając wsparcie, nabędziemy przeświadcze= 
nia, żeśmy grosza publicznego nie zmarnowali, 
i BLE prawdziwemu ubóstwu pomocną podali 
rękę. 

DER N was w końcu szanowni bracia, na sta- 
nowisku starszego, poczuwam się do obowiązku 
wynurzyć wam najszczersze podziękowanie, że po- 
wołaniem waszem na starszego, daliście mi mo- 
żność rozleglejszego działania na rzecz wspaniałej 
instytucyi dobroczynnej, do której należeć zawsze 
uważałem sobie za niepośledni zaszczyt, ża jeden 
z najświętszych, potrzebą serca wskazanych obo- 
wiązków. Oceniając moją drobną i nieznaczną pra- 
cę, zechciejcie mieć na względzie, że choć nie wszy- 
stkie zamysły się powiodły, choć wiele jeszcze na 
przyszłość pozostaje do zrobienia, wszystkie moja 
usiłowania płynęły jedynie i wyłącznie z gorącego 
pragnienia popierania dobra powierzonej kierowni- 
ctwu memu instytucyi. Zawsze też i dalszym pra- 
com Arcybraectwa z mojej strony najżywsze towa- 
rzyszyć będą życzenia, aby wzrastało w zasoby, 
potężniało duchem miłości bliźniego, kwitnęło obfi- 
tością uczynków dobrych, i jeszcze późnym poko- 
leniom tak samo świadczyło usługi miłosierdzia 
chrześciańskiego, jak wśród długiej kolei czasu do- 
tychczasowego istnienia. 
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sze ubogim przyniosą korzyść; tem godniej odpo- 


$.2. Wykonanie ustawy poruczono ministrowi 


sprawiedliwości. 


Ustawa ta polega na traktacie zawartym z Francyą. 
Jednocześnie projektuje komisya prawnicza re- 
zolucyę: „Wzywa się rząd, by zważył, czy nie na- 
leżałoby wydać ustawy osobnej jeszcze przed za- 
prowadzeniem nowej procedury cywilnej, mocą któ- 
rej wogóle zniesionoby kaucyę składaną przez po- 


woda.“ 


Minister sprawiedliwości Glaser oświadcza, że 
rząd zgadza się chętnie na tę rezolucyę, którą też 


Izba przyjmuje. 
Następują obrady nad taryfą celną. 


„Po przemówieniu bar. Hyego za projektem ko- 
misyi, który co do ceł finansowych podejmuje pro- 
jektowane przez rząd pozycye celne co do kawy, 
a co do nafty zgadza się na uchwałę Izby depu- 
towanych, zabiera głos ks. Konstanty Czarto- 
ryski i oświadcza, że tylko dla dokonania dzie- 
ła ugody głosować będzie za wysokiemi cłami ale 
nie bierze odpowiedzialności za nie wobec ludności, 
która zresztą będzie widziała, do kogo zaadreso- 
wać swoje zarzuty i komu przypisać winę swego 
obciążenia. Na co minister skarbu Pretis odpo- 
wiada, że musi sam wiedzieć najlepiej, jak zadość- 
uczynić zadaniu swego urzędu i jak to uczynić 


w sposób jaknajmniej uciążliwy dla ludności. 


Poczem na wniosek p. Burga uchwalono taryfę 


celną ryczałtem, 


Tak samo uchwalono ustawę o zaprowadzeniu ta- 


ryfy celnej. 


Koniec posiedzenia o godzinie 2. — Następne 


nie naznaczone. 


Wiedeń 21 maja. 
(386-te posiedzenie Isby deputowanych.) 


„Po odczytaniu pism: z Izby wyższej o uchwale- 
niu statutu bankowego, z ministerstwa skarbu o 
cofnięciu pierwotnego projektu w sprawie długu 
80-milionowego, wniesionego d. 23 kwietnia r. 1877 
(załatwienie sprawy tej przez sąd polubowny), tu- 
dzież petycyj, między któremi jest prośba pomo- 
cniczych dozorców więźniów z Tarnowa o polepsze- 
nie doli, — przystąpiono do porządku dziennego. 

Idzie nasamprzód drugie czytanie projektu 0 prz*- 
dłużeniu prowizoryum w sprawach ugody do końca 
czerwca. - 

W dyskusyi ogólnej zabiera głos tylko dep. Pra- 
żak, który stwierdziwszy, że wszystkie stronnictwa 
zgadzają się w przekonaniu, iż stan rzeczy stwo- 
rzony wr. 1867 nadal utrzymać się nie da, ubole- 
wa nad zadawaniem ludom austryackim męczarni 
przez odnawianie ugody z potępienia godnemi prowi- 
zoryami. W dalszym ciągu potrąca mowca 0 kredyt 
60-milionowy, którego uchwalenie przez delegacye 
a prawdopodobne odrzucenie przez Izbę deputowa- 
nych służy mu za punkt wyjścia do wywodów o 


_ wadliwości instytucyi delegacyj. Mowca uznaje je 


w zasadzie, ale pragnie, aby zamieniono je na par- 
lament wspólny; to zaś pragnienie wynika tylko 
z pojęć mowcy o prawnopolitycznym ustroju pań- 
stwa na zasadzie federacyi czyli pogodzenia z'sobą 
wszystkich ludów. 

Poczem bez dyskusyi dalszej uchwalono projekt 
w drugiem i trzeciem czytaniu. 

Następuje ciąg dalszy obrad nad znanym para- 
grafem 6-tym ustawy o zmianach w podatkach od 
budynków, wedle którego niektóre miejscowości 
(w Galicyi Lwów, Kraków i Brody) mają opłacać 
podatek domowo-czynszowy w wysokości 250/, czy- 
stego dochodu z komornego, inne zaś 20%. ` 

Między innymi zabiera głos dep. Krzeczuno- 
wicz, którego przemówienie jest następujące (we- 
dle stenogramu): 

Wśród rozpraw nad wymiarem podatku grunto- 
wego stawiałem wniosek, ażeby wobec uchwalone- 
go już dotychczasowego podatku dochodowego znie- 
siono także dodatek do podatka gruntowego, za- 
prowadzony jako ekwiwalent podatku dochodowego. 
Miałem zamiar stawić podobny wniosek co do po- 
datku domowo-czynszowego ; lecz, gdy wysoka Izba 
odrzuciła go co do podatku gruntowego i uchwali- 
ła zniżyć podatek gruntowy tylko o 10%, niepozo- 
staje mi nie innego, jak głosować za wnioskiem 
Nenwirtha, który żąda takiego samego obniżenia pier- 
wotnego podatku domowo-czynszowego w miastach 
większych (tj. 24%, czystego dochodu z komornego 
zamiast projektowanych przez komisyę 250/). Bo- 
dę również głosował za wnioskiem Heilsberga (tj. 
18%, zamiast 20%, we wszystkich innych miejsco- 
wościach), który to wniosek pragnie zniżyć rozsze- 
rzony podatek domowo-czynszowy. Oba te wnioski 


bowiem zmierzają do obniżenia o 10%,, równie jak 


przy podatku gruntowym. Komisarz rządowy na 
posiedzeniu ostatniem gorliwie zwalczał wniosek 
Heilsberga; powoływał się na uchwały Izby z ro- 
ku 1875, które zmierzały niby do wyrównania sto- 
py podatkowej między pierwotnym podatkiem do- 


żnice między budynkami jednej i tej samej miejsco- 
wości; obecny zaś projekt rządowy chce zatrzymać 


część tejże ulicy, leżąca w Ottakring. Ależ przy- 
kłady takie należą do wyjątków, dla których u 


poszczególne miejscowości, w których różnice w sto- 


pie podatkowej nie s sadni - 
RE j uzasadnione, w których mo 


miejscowości, chociaż wyjątek ten w i 
lejscowo i , Wy} cale nie dowo- 
dzi, iż między innemi miejscowościami nie ma ró- 


lub między miasteczkami w górach tyrolskich i kra 


wo! z prawicy t z lewicy). 


ści kąpielowych, odrzucono. 


gulacyi podatku gruntowego w jej wykonaniu. 
we czwartek. 


Ezym 18 maja. 


informacyj, wedle których mogłem was zapewnić. 


przeczy Stolica Święta. Dzisiaj mogę to potwier- 
dzić, a zarazem zwrócić uwagę na ważność tego 
dokumentu dla stosunków w prowincyach zabra- 
nych. Dekret kongregacyi koncylium stanowi o 
dwóch kwestyach łączących się w osobie X. Ży- 
lińskiego, ale różnych zupełnie od siebie: tj. kwe- 
styi jurysdykcyi nad dyecezyą wileńską i miń- 
ską i kwestyi cenzur kościelnych, ciążących tak na 
uzurpatorze władzy duchownćj, jak na dwóch wi- 
zytatorach przez niego mianowanych: Senczykow- 
skim i Jurgiewiczu. Pierwsza w ogłoszonym przez 
was dokumencie jest stanowczo rozstrzygnięta. X. 
Żyliński nie jest ani wikaryuszem kapitularnym 
dyecezyi wileńskićj, ani administratorem dyecezyi 
mińskićj, każdy akt jego, każde rozporządzenie 
nieważne i bez znaczenia ; duchowieństwu nietylko 
wolno władzy jego nie uznawać, ale ma ono obo- 
wiązek niesłuchać jego rozkazów i niewykonywać 
ich. Co Stolica Św. postanowiła względem dalszego 
zarządu temi dwiema dyecezyami, niewiadomo, i 
zapewne publiczności wiadomem nie będzie, ale 
uważa ona X. Żylińskiego za intruza i władzy je- 
go nie uznaje. To nietylko jest wiadomem, ale po- 
trzeba, by było wiadomem publicznie. Inaczćj się 
rzecz ma co do kwestyi cenzur kościelnych. De- 
kret orzeka, że po czterdziestu dniach od daty li- 
stu mają one znaczenie, i że to pierwsze napo- 
mnienie i ostrzeżenie wystarcza za trzy, prawem 
kanonicznem określone. Nie słyszano tu nic, by 


X. Żyliński w ostatnich miesiącach był jakimkol- 


wiek publicznym aktem upokorzył się, przyznał 
do winy i odwołał niekanoniczne swe postanowie- 
nia, czego żąda dekret kongregźcyi, Ozy zaś X. 
Żyliński odniósł się wprost do Rzymu, poddając 
się wyrokowi i prosząc o zdjęcie cenzur kościel- 
nych, tego dowiedzieć się nie można, bo to należy 
do spraw duchownych nie wychodzących po za mu- 
ry kongregacyi. Kwestyą cenzur nie zmienia je- 
dnak w niczem kwestyi jurysdykcyi Czy Żyliń- 
ski popadł pod wyższe cenzury kościelne, czy też 
od nich zwolniony został, władzy nad dyecezyą, 
tak w pierwszym, jak w drugim wypadku nie 
może odzyskać, bo jój nie posiada, i nie ma już 
prawa jéj wykonywać. Może się osobiście oczyścić, 
ale jurysdykcyi w żadnym razie mieć nie może. 

: Z tego co mogłem w tych ostatnich dniach zau- 
ważyć, w kołach dyplomatycznych panuje przeko- 
nanie, że Stolica Święta straciła zupełnie nadzieję 
prawdopodobieństwa jakiegokolwiek układu z Ro- 
sją i nie rachuje na żadne rokowania nietylko 
dziś, ale późnićj, skoro postępuje z tak zadziwiają- 
cą stanowczością, a zdecydowała się na krok rząd- 
ki w dziejach Kościoła, a niepamiętny w kraju na- 
szym. Takie jest ogólne mniemanie, i dzisiaj do- 
piero można podziwiać roztropność Stolicy Swiętój, 
która po razy kilka odrzucała kandydatarę X. Ży- 
lińskiego na biskupstwo, mimo nalegania natarczy- 
wego p. Kapnista, poprzednika. księcia: Urusowa, 
mimo nawet pokornego listu, jaki rzeczony intruz 
napisał do Ojca Swiętego w r 1872, starając się 
zaskarbić sobie łaskę Stolicy Świętój. W Rzymie 
raczćj przeczuto, niż przewidziano, bonic wtedy 
jeszcze nie dawało się domyślać tych następstw, 
że rząd rosyjski tego samego systemu i w tym sa- 
mym celu trzymać się będzie w Wilnie, co z Uni- 
tami na Podlasiu. Użył siły wtedy, gdy się prze- 
konał, że inny środek niemożebny, ale natychmiast 
po wyjeździe X. Kuziemskiego podawał do Rzymu 
Popiela na biskupa chełmskiego, by na drodze le- 
galnćj i przy pomocy jurysdykcyi kanonicznój uła- 
twić mu dzieło schizmy. Dziwią się w kołach dy- 
plomatycznych, że po tych ostatnich kilku posta- 
nowieniach Stolicy Świętój, Rosya nie spostrzegła 
się, iż z własną szkodą pracuje z takim uporem 
dla obcćj polityki, która ją wyzyskuje nawet 
w kwestyi religijnój, w którćj sama odniosła po- 
rażkę. Podobno dziwi tu po trochu i to, że książę 
Urusow obrał sobie Rzym za mieszkanie, z któ- 
rym dzisiaj nie mogą go łączyć same tylko miłe 
wspomnienia, i gdzie zajmował urzędowe stanowisko, 
a miał iczasi sposobność przekonać się, że nietyl- 
ko nie będzie wezwany do Watykanu, ale doń bez 
przeprogzenia nie powróci. Temi dniami obiegały 
pogłoski o nominacyi księcia Urusowa na radcę 
ambasady w Wiedniu, ale były to albo pia desi- 
deria albo raczéj un balon d'essai: sam książę 
oświadcza się z chęcią pozostania chwilowo ni- 
by po za obrębem czynnćj służby, zrozumieć tylko 
trudno, że dla wypoczynku przekłada Rzym nad 
Petersburg. 

Ajencya Havasa zaczyna naśladować ajencyę Ste- 
faniego i rozpuszczać po Świecie wieści nietylko nie 
prawdziwe, ale nie mające związku z obecnym sta- 
nem rzeczy. Rokowania z Niemcami nie zostały 
zerwane, bo wcale nie były prowadzone, warunków 


żnicy znacznej z powodu wartości gruntu budo- 
wianego i z powodu innych stosunków; nie do- 
wodzi wcale, że niema różnicy między Wiedniem, 
Hernalsem i Ottakringem z jednej strony a n. p.|nieść żadnego rezultatu. Ze Szwajcaryą zaś ani 
Gródkiem lub Żółkwią w Galicyi z drugiej strony, 


ińskich. (Głosy: bardzo słusznie!) Jeżeli się maj go włoskiego Italie, z brukowych bajek trworzyć 
przed sobą taki projekt ustawy, jak niniejszy, gdzie | szerokie poglądy polityczne. 

najważniejsze rzeczy nie są rozważone, gdzie nie 
myślano o celu sprawiedliwej równomierności w 0- 
podatkowaniu, gdzie brak tego celu zasłaniano pro- 
wizorycznym charakterem reformy, tam nie pozostaje | dów powiatowych Eugieniuszowi Abrahamówi- 
nic innego, jak wziąć za podstawę dzisiejsze sto- 
stosunki opodatkowania, a przy uchwaleniu obniżeń 
stopy podatkowej obdzielać tem dobrodziejstwem 
wszystkich zarówno. Obniżen'a idące dalej niż pro- 
jektował rząd mogą mu się nie podobać, bo nie 
wie, jak pokryje ubytek. Ależ to nie nasza wina, 
że rząd wstąpił na taką drogę, nie wiedząc, dokąd 
zajdzie. Ja zaś proszę was: miejcie na oku spra- 
wiedliwe, a więc równe obniżenia i głosujcie za zwol- 
nieniem 10-procentowem w podatku domowo:czyn- 
szowym dla wszystkich miejscowości. (Brawo ! òra- 


Lubo zapisany jeszcze do głosu długi szereg 
mowców, zamknięto jednak dyskusyę i w głosowa- 
niu uchwalono zalecone przez Dep. Krzeczunowicza 
wnioski Neuwirtha i Heilsberga (t. j. 24 zamiast 
250, I 18 zamiast 20%,); wszystkie inne zaś wnio- 
ski, mianowicie także na rzecz czeskich miejscowo- 


Nakoniec odczytano interpelacyę dep. Schóne- 
rera do ministra skarbu, jak myśli usprawiedliwić 
nieprawne powstrzymanie ustawy z r. 1869 o re- 


Koniec posiedzenia o godz. 3 min 5, — Następne 


(R. F.) W pierwszćj zaraz chwili po przeczyta- 
niu ogłoszonego przez was dokumentu w sprawie 
dyecezyi wileńskićj, miałem sposobność zasięgnąć 


że list, a raczéj dekret kongregacyi koncylium jest 
autentyczny i zupełnie dokładny, więc go nie za- 


już klaki; co tylko pochwalić możemy. 


CZAS z Ozwartku 28 Maja 1878. 


Watykanu mie odrzucił kanclerz niemiecki, bo 
właśnie pierwszy krok próby wyszedł ze stro- 
ny Prus, ale w taki sposób, że nie mógł przy- 


fesor wszechnicy we Francyi, mieszka w Marsylii; 
trzeci urządza pociągi spacerowe z Wiednia do Pa- 
ryża: za jedną „z Sikorskich* córkę zmarłej spadko- 
bierczyni, stanął w pełnym uniformie jej mąż c. k. 
kapitan; dalej w sądzie krakowskim przeprowadzana 
jest sprawa spadkowa po jednej ze spadkobierczyń, 
która tymczasem umarła; adwokat wiedeński Dr Elias 
reprezentuje jednego ze spadkobierców, który jako 
Dr medycyny żyje w Bleiburgu, a nareszcie kurato- 
rem jednej ze spadkobierczyń, która obecnie znajdnje 
się w zakładzie obłąkanych, ustanowiony został ad- 
wokat Dr Duniecki Wszystkie więc niejako kraje re- 
prezentowane były na rozprawie, która w- tych dniach 
odbyła się przed sądem powiatowym w Wiedniu i 
zakończyła się tem, że pojednani spadkobiercy podali 
sobie ręce na znak zgody, ale zarazem i na poże- 
gnanie, gdyż każdy udawał się znów do swego za- 
wodu, każdy w inną stronę świata, 

— W Warszawie zrobił ktoś w ostatnią niedzielę 
psotę, niewiadomo, czy osobie chorej, czy lekarzowi, 
który ją leczył. Na raz bowiem zjechało do niej 
czternastu lekarzy, każdy po odebraniu listu zapra- 
szającego na godzinę oznaczoną na radę lekarską. 
Lekarz ordynujący przeprosił kolegów, którzy się o- 
czywiście rozjechali bez honorarium. 

— Wybory w Radomiu do Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego odbyły się d. 17 maja. Powołani zo- 
stali na radców: do Komitetu p. Stanisław Karski, 
właściciel Jałowęsów; do Dyrekcyi głównej: Hipolit 
Makomaski, właściciel Kiełbowa; do Dyrekcyi 
szczegółowej: Ferd. Zajączkowski z Rudy, Wła- 
dystaw Grodziński z Jaszowic, Napoleon Strzę- 
bosz z Milejowie, Juliusz Załęski z Przezwód i 
Henryk Łuniewski z Wieniawy. . 

— Słynny herszt bandy w Węgrzech Stefan Rosza 
został w dniu wczorajszym w dziedzińeu domu kar- 
nego w Peszcie o godzinie 7 zrana powieszony. Do 
ostatniej chwili spodziewał on się ułaskawienia. Pow- 
tarzał on, że się nie da powiesić, raczej paznogciami 
rozedrze sobie gardło lub głowę o ścianę roztrzaska, 
niż zniesie tę hańbę. Od czasu przeto, jak nadeszło 
potwierdzenie wyroku, był on jaknajściślej strzeżony, 
w celi jego nie było ani łóżka, ani stołka, ani dzban- 
ka. Twarz jego była trupio blada, wąsy wyszwarco- 
wane, żyły na czole nabrzmiałe. Ktoś z odwiedzają- 
cych zapytał go, jak sypia: „Od dni kilku nie mogę 
spać, rzekł, bo ciągle myślę o tem, że mnie cesarz 
ułaskawi. * 

— Akademia umiejętności moralnych i politycznych 
w Paryżu ogłosiła konkurs na napisanie najlepszej 
pracy o Ludwiku Wołowskim, o jego życiu i pracach 
(Louis Wołowski, sa vie, ses travaux et ses oeuvres). 
Nagroda wynosi 1500 franków, termin nadesłania prac 
naznaczony na 31 grudnia 1879 r. 


Wiadomości policyjme: Straż policyjna 
przytrzymała: Teofila Kowalikowskiego, za przenie- 
wierzenie; . Maryannę Paskową, za kradzież ziemnia- 
ków z wozu na targu; Magd. Tomiczkównę, za kra- 
dzież w służbie; Jana Lendę, za przeniewierzenie; 
Hermana Birnbauma, za oszustwo; Magd.  Wartalską 
i Teklę Ziobrowską, za kradzież odzieży; Eugen. 
Bronowieckiego i Fr. Frydlowną, za zgorszenie pu- 
bliczne; Fr. Maja, za przeładowanie wozu cegłą 1 bi- 
cie koni; sześć osób za pijaństwo. 


REAM"R. We czwartek dnia 23go maja: Piąty 
gościnny występ p. Adokiny Zimajer, artystki tea- 
tru lwowskiego ze współudziałem p. St. Dobrzań- 
skiego: Komedya w 4 aktach — przez Blizińskie- 
go (uwieńczona pierwszą nagrodą na konkursie kra- 
kowskim w 1877 r.): Pan Damazy. — Początek o 
godzinie wpół do Bej. 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godz. llej do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów: 
w dnie powszednie 30 centów. 

— Dnia 21go maja pochmurno, chłodno, przed- 
południem deszcz ; termometr od 11:0 doszedł do 18 8 
C. — Barometr wraca w górę; o 6ej rano dnia 22 
maja stan jego był 739:6 milim., termometru 8'0 C. 
Wiatr zachodni. 

— We czwartek dnia 23go maja: Św. Dezyde- 
ryusza biskupa męczennika, 


układów, ani rokowań, ani nawet prób nie by- 
ło. Jest to specyalnością dziennika dyplomatyczne- 


Minister sprawiedliwości pozwolił adjunktom są- 


czowi w Delatynie i Józefowi Karaczewskie- 
mu w Rudkach, oraz Antoniemu Sabatowskie- 
mu w Grzymałowie i Karolowi Czerneckiemu 
w Brzeżanach na własną ich prośbę zamienić mię- 
dzy sobą siedziby służbowe. 


Wiedeń 21 maja. Posiedzenia delegacyi au- 
stryackićj rozpocząć się mają w sobotę; do tój 
chwili jednak nie otrzymali delegowani zaproszenia. 
Przed tem atoli zbierze się wydział bndżetowy tej- 
że delegacyi, ponieważ niektórzy referenci, jak hr. 
Coronini i bar. Winterstein gotowi już są ze swe- 
mi sprawozdaniami; posiedzenie wydziału ma się 
odbyć jutro lub pojutrze. W kołach parlamentar- 
nych mniemają, że na załatwienie budżetu wspól- 
nego wystarczy kilka posiedzeń, albowiem prawdo- 
podobnie tylko sprawa kredytu 60 milionów da 
powód do dłuższych rozpraw. 

Równocześnie z posiedzeniami delegacyj praco- 
wać będą oba rządy, jak donosi Fremdenblatt nad 
ułożeniem projektu ustawy” przejściowój, która ko- 
niecznie będzie potrzebną po ukończeniu rozpraw 
ugodowych. Przepisy przejściowe będą potrzebne, 
jeżeli ugoda nie wejdzie w życie z d. 1 lipca r.b., 
co do taryfy celnej i Banku austro-węgierskiego. 
Zastosowanie nowćj taryfy celzćj w całéj jéj roz- 
ciągłości i to bezzwłocznie jest niemożebnem, atoli 
kilka mnićj ważnych pozycyj jak np. cła finansowe, 
mogą być bez trudności zaraz zaprowadzone. Ewen- 
tuslnie może także zaraz wejść w życie przepis 
zaprowadzający opłatę cła w złocie. Wszystko to 
można będzie zarządzić bez względu, czy dotych- 
czas zawarte zostaną traktaty z państwami zagra- 
nicznemi. czy nie. Traktat handlowy z Włochami, 
który z końcem b. m. upływa, ma być przedłużo- 
nym do końca czerwca. 

Wydział ugodowy obradował na ostatniem swem 
posiedzeniu nad ustawą o podatku od wódki, a 
w szczególności nad uchwałami zavadłemi w Izbie 
wyższej, w których poczynił kilka zmian. 


Kronika miejecowa | zagraniczaa, 
Bkraków 22 maja. 


Jutro o godz. 5ej po południu odbędzie się posie- 
dzenie Rady miejskiej. Na porządku dziennym są przed- 
mioty pozostałe na poprzedniem posiedzeniu niezała- 
twione, oraz przy drzwiach zamkniętych wniosek o 
oddalenie ze służby kasyera i kontrolora kasy miej- 
skiej. 

ch Na pomnik Piusa IX w katedrze na Wawelu 
złożono: składka parafian w Zręcinie 4 złr., w Jaśle 
2 złr. 15 cent. 

— Dla rodziny $. p. X. Terlikiewicza złożyli: 
W. B. z Sasowa 50 zir., XAW. Jenczy 5 zł., T. Ż. 
3 zir. ż 

— W robotach około upiększenia plantacyj znać 
tej wiosny przerwę. Zaniedbaną zwłaszcza jest ich 
część od ulicy Wiślnej i Zwierzynieckiej kn Zamko- 
wi. Nie tylko że niedostrzegamy w tej partyi plan- 
tacyj nowych upiększeń, zakładania klabów kwiato- 
wych, ale nawet widoczne jest pewne zaniedbanie 
w utrzymaniu tego co było. W wielu miejscach o 
grodzenia i poręcze połamane, a zwłaszcza skarżą się 
spacerujący na brak ławek. Część ta właśnie planta- 
cyj najszersza, z najlepszem powietrzem, jest ulubio- 
nem miejscem przechadzki dla tych, eo chcą uniknąć 
zgiełku a szukają świeżego powietrza; ma ona też 
najwięcej warunków, aby przybrać postać parku, 
gdyż inne partye są zbyt wąskie, a łącząc miasto 
z dzielnicami na przedmieściu lub z dworcem kolei, 
stają się po prostu rodzajem ulic obsadzonych drze- 
wami i ozdobionych trawnikami. Zwracamy przeto u- 
wagę zarządu plantacyj, który tyle złożył dowodów 
smaku i staranności w urządzeniu innych partyj, aby 
wziął w szczegółową opiekę tę dotąd zaniedbaną 
część plantacyj, która wiedzie do. Zamku. 

— Jenerał głównodowodzący hr. Neupperg od- 
jechał ztąd wczoraj po odbyciu przeglądu wojska. | 

— Jutro o godz. 10ej rano odbędzie się w ko- 
ściele św. Barbary nabożeństwo żałobne za duszę śp: 
Franciszka Ksawerego Eberharda, b. dyrektora 
szkoły 4-klasowej u św. Barbary w Krakowie, a w 0- 
statnich czasach nauczyciela starszego w seminaryum 
nauczycielskiem w Rzeszowie. 

— Wczoraj spadła z okna pierwszego piętra w u- 
licy Grodzkiej (L. 486 róg Dominikańskiej) doniczka 
z kwiatami i uderzyła w głowę przechodzącego starca. 

— Klaka teatralna która rozwielmożniła się była, 
z wielką szkodą sztuki i publiczności, we wszystkich 
teatrach europejskich nawet najznakomitszych, kończy 
swój żywot chałaśliwy. Przez długie lata mianowicie 
w Paryżu, była to instytucya, uorganizowana, urzę- 
downie uznana, a straszna głównie dla uszów widzów 
Dziś powstała silna przeciw niej reakcya a pierwszy 
dobry przykład dał Théatre Français, który nigdy 
nie powinien był jej dać wstępu do sali, w której 
kwitnie najwytworniejszy smak i prawdziwa sztuka, a 
który jednak uledz musiał powszechnemu zwyczajowi. 
Donoszą nam, że zniósł on nareszcie tę instytucyę a 
za jego przykładem poszły i inne teatra. Zauważy- 
liśmy że w tym roku i w teatrze krakowskim nie ma 


Wiadomości bibliograficzne. 


— Stanisław Zarański: O nazwach geografi- 
cznych słowiańskich i znaczeniu ich w systemie 
edukacyjnym. Kraków 1878 w 8ce str. 34. Jestto 
osobne odbicie feuiletonu Czasu. 

— Nr. 20 Przeglądu sądowego i administracyj- 
nego zawiera: Przyczynek do interpretacyi $ 486 
ust. kar.; Przegląd tygodniowy; Praktyka sądowa; 
Repertoryum orzeczeń najwyższego Trybunału; Orze- 
czenia Trybunału kasacyjnego; Wiadomości potoczne 
i urzędowe; Ogłoszenia urzędowe i prywatne. 
pc 

Sprostowanie. 


We wczorajszym wstępnym artykule o Ziście do 
J. W. Grocholskiego zaszły następujące pomyłki dru- 
karskie: w szpalcie pierwszej wierszu 36 od dołu za: 
miast „o mowie lorda Salisburego*, powinno być „o 
nocie“, W szpalcie drugiej wierszu pierwszym od gó- 
ry zamiast „bezwzględne* powinno być. „bezwzględ- 
nie“. W szpalcie piątej wiersz szósty zamiast „Gdy- 
byśmy inaczej postępowali, obudzilibyśmy tylko słu- 
szne podejrzenia nie wywołując niczyjej dla nas nie- 
wdzięczności”, powinno być „wdzięczności, 


TEATR. Pomimo że juź po raz trzeci wesoła kome- 
dya Lolo przedstawioną była wczoraj —a jak doświad- 
czenie ostatnich czasów uczy dwa przedstawienia je- 
dnej i tej samej sztuki zwykły wyczerpywać obecnie 
zasób miejscowych lubowników teatru — sala jednak 
była zapełnioną, dzięki nowej obsadzie, składającej się 
z dwojga artystów sceny lwowskiej, przybyłych na 
gościnne występy. P. Dobrzański, którego przed laty 
mniej więcej dziesięciu scena nasza przez jakiś czas 
stale posiadała, a którego ogromny postęp mieliśmy 
sposobność przed parą laty w gościnnych rolach o- 
cenić, wystapił wczoraj po raz pierwszy w roli Pe- 
tillona. Artysta którego główną siłą są role ko- 
miczne, umie rozumnem odczuciem zakreślić granice 
owej komiki, którą rozwijając zwykle w całej pełni, 
powstrzymuje nad pochyłością, gdzie stoczyćby się 
mogła w dziedzinę trywialności. Tym sposobem gra 
jego urozmaicona symptomatami humoru w dobrym 
smaku, zwykła wywierać efekt i pobudzać do śmie- 
chu. To też jego Petillon jest nadzwyczaj prawdzi- 
wy a zarazem zabawny, doskonale opracowany w naj- 
drobniejszych szczegółach, z których każdy wywołuje 
wybuchy śmiechu publiczności. Artysta ma dar po- 
wagi komicznej. Wszystkie te zalety, połączone z wi- 
doczną a usilną pracą, czynią z p. Dobrzańskiego je- 
dnego z najcelniejszych u nas artystów. P. Dobrzański 
ukazawszy się na scenie powitany był oklaskami 
w zadatek uznania jego talentu i w okup tych mi- 
łych wrażeń jakie występy jego rokują publiczności. 
Oklaski powtarzały się wśród gry i po jej skończe- 


— Ciekawy proces spadkowy w rodzinie polskiej 
zakończony został w tych dniach, jak donosi Gazeta 
Lwowska, pogodzeniem się stron spornych przed są- 
dem powiatowym w Wiedniu. Zmarły w roku 1853 
niejaki Celestyn Sikorski, zapisał testamentem „swym 
najbliższym krewnym* siedm losów z roku 1839, 
zdaje się jednak, że pomylił się co do liczby tych 
„najbliższych krewnych“, ponieważ po śmierci jego 
zgłosiło się do spadku nie siedmiu ale ośmiu" kre- 
wnych jednego stopnia, a pomiędzy nimi znajdowali 
się także małoletni. Ponieważ spadkobiercy porozu- 
mieć się nie mogli ani eo do podziału, ani też co do 
sprzedaży losów, te ostatnie złożono w depozycie są- 
dowym, a strony sporne odesłane zostały na drogę 
prawa, przyczem adwokat Dr Józef Majer ustanowio- 
ny został kuratorem masy spadkowej, Tymczasem je- 
den z owych ośmin losów wygrał wielką premię. 
Okoliczność ta była pobudką do podjęcia na nowo 
rokowań w celu pogodzenia spadkobierców, co oczy- 
wiście teraz było rzeczą nierównie łatwiejszą. Najcie- 
kawsze są jednak koleje życia, jakie spadkobiercy 
Sikorskiego przechodzili od r. 1853; jeden z nich 
np. odbył wyprawę Garibaldiego na Neapol i żyje 
obecnie w Genui jako pułkownik włoski; drugi pro- 


niu. Rolę Antosi pokojówki odegrała p. Zimajer z ca- * 


łym zasobem właściwych sobie fortelów naiwnej zalotno* 
ści i wdzięku. O grze innych artystów mówiliśmy już 
dawniej, 


y SSE EEE 


despodarstwe, przenysł | kandal. 


Odezwa konkursowa. 


Za wspólnym udziałem Redakcyi Poradnika prze- 
mysłowo-rolniczego, Izby handl. przemysłowej, To- 
warzystwa gosp. rolniczego, Towarzystwa techni- 
cznego, Banku gal. dla handlu i przemysłu w Kra- 
kowie, rozpisuje się niniejszem publiczny kon- 
kurs na rozprawę przemysłowo-rolniczą, 
pod następującemi warunkami: 

1) Rozprawa konkursowa napisana po polsku ma 
wskazać materyał surowy, mogący być obficie w kra- 
ju dostarczanym, zdolny do przemysłowego prze- 
rabiania bez nadzwyczajnych nakładów, a dotąd 
wcale Jub niedostatecznie wyzyskiwany. 

2) Wyłuszczenie techniczne: sposoby dostar- 
czania i przerabiania. 

3) Wyłuszczenie finansowe: szczegółowe wy- 
kazanie kapitału nakładowego i obrotowego. | 

4) Wyłuszczenie ekonomiczne: uzasadnienie 
zyskowności produkcyi, pewność odbytu kandlo- 
wego. 

5 Rozprawy należy nadsyłać pod adresem: Re- 
dakcya Poradnika przemysłowo: rolniczego w Kra- 
kowie; dołączając w zapieczętowanej kopercie do- 
kładny adres autora, a na kopercie kładąt to sá- 
mo godło co i na rozprawie. Termin nadsyłania 
do d. 1 września 1878 r. 

6) Nagroda za rozprawę, którą komitet konkur- 
sowy uzna za najlepszą, wynosi złr. 100. Rękopism 
pozostaje własnością autora z obowiązkiem wydru- 
kowania go w przeciągu roku, co gdyby nie na- 
stąpiło, będzie miał komitet prawo sam go wydru- 
kować. RA 

7) Komitet postara się o należyte zalecenie i 
uwzględnienie także i innych z nadesłanych roz- 
praw, któreby za odpowiednie uznane zostały. 

8) Orzeczenie konkursowe nastąpi najdalej d 
d. 1 listepada 1878 r. 5 

9) Komitet konkursowy składają podpisani: 

Dr Jul. Grabowski, Wal. Kołodziejski, z ramienia 
Tow. technicznego; Leon Paszkowski, z ram. 
Banku gal. dla handlu i przemysłu; M. Pa- 
wlikowski, z ram. Tow. gosp. roln.; Alfred 
Szczepański, za Red. Poradn. przem. rolm.; 
Dr Weigel, z ram. Izby handl. przemysłowej. 


Losowanie obligacyj tndemnizacyjnych 
d. 30 kwietnia. 


Q) Fundusz indemnizacyjny Galicyi wschodniej. 
(Ciąg dalszy). 


500 złr. z kuponami: Nra 131, 212, 228, 330, 
432, 471, 623, 801, 1209, 1241, 1407, 1546, 1597, 
1617, 1785, 1849, 2253, 2256, 2448, 2581, 2652, 
3049, 3246, 3284, 3506, 3604, 3787, 3811, 3850, 
3951, 4130, 4144, 4286, 4386, 4521, 4529, 4581, 
4690, 4721, 4741, 4856, 5107, 5112, 5148, 5286, 
5346, 5390, 5450, 5516, 5653, 5779, 5926, 5946, 
6276, 6720, 6765, 6785, 6808, 7040, 7110, 7244, 
7268, 7406, 7454, 7483, 7903, 7931, 8071, 8116, 
8153, 8205, 8431, 8592, 8627, 8642, 8682, 8876, 
8901, 8972, 9050, 9079, 9162, 9176, 9178, 9357, 
9378, 9596, 9617, 9655, 9729, 9796, 9919, 10134; 
10157. : 

APEA złr. z kuponami: Nra 61, 155, 238, 
339, 865, 425. 770, 970, 972, 992, 1102, 1227, 
1296, 1363, 1642, 1834, 1911, 1922, 1972, 2216, 
2309, 2315, 2318, 2332, 2388, 2623, 2842, 2940, 
3058, 3204, 3354, 3629, 3849, 3880, 4152, 4263, 
4661, 5292, 5319, 5320, 5458, 5714, 5899, 6041, 
6236, 6246, 6551, 6583, 6664, 6691, 6819, 6821, 
6898, 6938, 7070, 7125, 7279, 7398, 7501, 7507, 
7563, 7630, 7813, 8064, 8071, 8331, 8384, 8414, 
8441, 8456, 8506, 8638, 8937, 8979, 9022, 9110, 
9269. 9440 9529, 9705, 9802, 9822, 9862, 9982, 
10,034, 10187, 10328, 10.654, 10,671, 10.698, 
10,972, 10.983, 11,029, 11.072, 11,119, 11.628, 
11.708, 11,979, 11,991, 11.998, 12,036, 12.090; 
12.203, 12.896, 13,078, 13,229, 13,246, 13,805; 
18,807, 13.587, 13,649, 13677, 13.777, 13-892; 
14,120, 14.295, 14.3809, 14387, 14,519, 14,537, 
14.669, 14.824, 14850, 14882, 14,892, 15.179; 
15,241, 15292, 15.640, 15665, 15,714, 15,744 
15,809, 15,818, 15.973, 16,116, 16.188, 16 344, 
16467, 16,482, 16.548. 16.688, 16.845, 16,898, 
16,901, 16,984, 17.052, 17.299, 18075, 18078, 
18.215, 18,490, 18506, 18525, 18,722, 18,920; 
18952, 19.664, 19680, 19,841, 19.908, 20.197 
20.209, 20234, 20,346, 20.480, 20.485, 20851, . 
20893, 20,927, 21.174, 21268, 21.345, 21,470, 
21.760, 21,925. 21941, 21,981, 22011, 22,185, 
22,242, 22,282, 22.284, 22316, 22,518, 22 980; 
23.008, 23 043, 23.142, 23,212, 23.354, 23,458, 
28,618, 23 751, 23818, 24041, 24391, 24,392, 
24,460, 24,532, 24655, 24,794, 24992, 25,005: 
25,408, 25,589, 25.800 25880, 25957, 26001, 
26,140, .26328, 26.499, 26.577, 26.593, 26.681, 
26.724. 26,816 26.892, 26.896, 27.000, 27,017; 
27,062, 27,105, 27.317, 27,339, 27,449, 27,567, 
27,717, 27,951, 28,050, 28,180, 28,227, 28,406, 
28,435, 28,488, 28507, 28,531, 28.543, 28,817, 
29,033, 29064, 29,137,. 29,251, 29.317, 29,362, 
29,371, 29,374, 29,479, 29,497, 29,502, 29,551, 
29,717, 29,721, 29.722, 30,011, 30,013, 30.050, 
30,138, 30,158, 30,183, 30,261, 30,338, 30.593; 

5.000 złr. z kuponami: Nra 38, 67, 78, 419, 
662, 705, 1062, 1124, 1917, 1932; 


(Dokończenie nastąpi). 


Wiedeń 21 maja. 

= Na dzisiejszy targ na nierogaciznę, spędzo- 
no towaru lekkiego 1125 sztuk, średniego 1254 szt., 
ciężkiego 1082 sztuk, razem 3461 sztuk, czyli o 89 
sztuk więcej niż przed tygodniem. — Przy nader 
ospałym ruchu na targu dość znaczna część spędu 
pozostała bez kupca; ceny znów cofnęły się w prze- 
cięcin o 1 złr. na 100 kilo, która to zniżka najmniej 
jeszcze dotknęła towar lekki, — Płacono: towar lek- 
ki 34 — 389złr., średni 36 — 42 złr., ciężki 42 — 
45 złr. za 100 kilo żywej wagi. 


Wiedeń 21 maja. 


A ©kowita — Na naszem targowisku przy 
zupełnym zastoju notujemy nominalnie 33*— złr. — 


Peszt, 20go maja — — — zł, — Wroław, 20go 
maja: na maj 51— mark ofia., na sierpień-wrzesień 
51*— mrk. ofiarowano. — Szczecin, 20go maja 
w miejscu 51:50 mrk., na wiosnę 51:30 mrk., na czer- 
wiec-lipiec 52:20 mrk. — Berlin, 20go maja w 
miejsen 52:30 mrk., na maj-czerwiec 52— mrk, 


na czerwiec-lipiec 52:20 mrk., na sierpień-wrzesień 


53:80 mrk. — Paryż, 20go maja na ten miesiąc 
6075 frk., na czerwiec 60°75 frk., na lipiec-sierpień 


61:— frk 


Nafta — Wiedeń, 21go maja z dworca za 
50 kilo z cłem 9:65 złr. — Brema, 20go maja 
10:75 mrk. — Hamburg, 20go maja w miejscu 
10:70 mrk., na maj 10:70, na sierpień-grudz. 11 60 
mrk. -—- Antwerpia, 20g0 maja 267/, frank, — 
Nowy Jork, ż0go maja 117/, et. pap, — w Fi- 
ladelfii 113%/, et. pap. (za galonę = 2, kilo, czyli 


3, litra). 


Peszt 18 maja. (Targ zbożowy). 


Oferowanie, obrót i chęć kupna bardzo słabe. Ce- 
ny pszenicy, żyta i jęczmienia mdłe. Owies i kuku- 


rudza spadają w cenie. 


Płacono za pszenicę na 74 kilogram. od 10:55 do 
10:65 złr.; na 79 kilogram. od 11:75 do 11:85 złr.; 
żyto na 70 — 72 kilogram. od 7:40 do 7:60 złr.; 
jęczmień na 62 — 68 kilogram. od 7:50 do 8:10 
złr.; owies na 36 — 40 kilogram. od 6:30 do 6:65; 
"kukurudzę na 74 kilogram. od 6:70 do 6:80; proso 
od 7.70 do 8:—; olej od 44— do 45— złr.; spi- 


rytus od 31:75 — 32:— złr. 
Wrocław 18 maja. 


Płacono za pszenicę w miejscu na 200 funt. po 
20:70 mrk.; żyto na 200 funt. po 13:80 mrk.; o- 
wies na 200 funt. po 13:60 mrk.; rzepak na 100 
funt. brutto po 30:50 mrk.; olej po 6550 mrk. — 


Spirytus po 51*— mrk. 


Przyjechali do Krakowa od d. 21 do 22 maja. 


HOTEL KRAKOWSKI. F. Kolatt z Jodłowy, A. 
Gramadowski z Moskwy, hr. Czosnowska z Wołynia, 
F. Bittman z Berna, M. Boreysza z Gracu, M. Ja- 
błoński z Rzeszowa, J. Ettmaier ze Lwowa, R. Wolit 


z Warszawy, W. Raczkiewicz z Gorlic, A. Piotrow- 


ski z Alopola, W. Turski z Zawady, Teodor Landlir 


z Konstantynopola, hr. Pruszyńska z Wiednia. 


NADESŁANE. (1328 1-4) 


Dr JAN ZIEMBIŃSKI 


Ordynuje w sezonie letnim tegorocznym w kąpielach 
w Gleichenbergu w Styryi „Villa - Venedig“. 


Gleichenberg dnia 21 maja 1878 r. 


(Nadesłane). 


(Z.) Błogosławieni skromni, którzy opuszczają ży- 
wot ziemski nie wywołując wstrząśnień na świecie, 
„jakoby liść z dębu cichuchno zleciał“. 

Przed miesiącem doszła nas z Meranu smutna wia- 
domość o śmierci czcigodnej pani Ałbiny z An- 
łoniewiczów Antoniewiczowej, małżonki je- 
dnęgo z najeczynniejszych i najpracowitszych obywa- 
teli naszych. Nie szukała ona nigdy sławy z dobrych 
uczynków ani rozgłosu z wypełniania najświętszych 
obowiązków. Bóg tylko patrzał na jej serce i czyny, 
a zaledwo najbliżsi widzieli, że co czyniła, czyniła 
z najczystszych, najbardziej chrześciańskich pobudek 
i zawsze tak, że nie wiedziała prawica, co dawała 
lewica, bo i prawicą i lewicą kierowała miłość bli- 
żniego. 

Mężowi, dziś złamanemu z bólu, była pociechą, 
podporą i osłodą we wszystkich trudach i troskach 
ziemiańskiej praey — dła dzieci była najlepsza mat- 

(ką, która w danym razie nawet zdrowie im niosła 

w ofierze, gdyż opuściła na lat kilka miejsce, gdzie 
jedynie utrzymywać się mogła przy wątłych siłach, 
-dla ich edukacyi w duchu ojczystym; pobożna aż do 
głębi duszy, hojna dla ubogich i dla przybytków 
chwały Pańskiej — słowem, z jakiejkolwiek strony 
zechcemy ocenić tę szlachetną Panią, zbliżająca się 
-i zbliżona była bardzo do ideału kobiety chrześciań- 
skiej i kobiety — obywatelki. 

Tych kilka słów szczerego żalu i prawdziwej a 
zasłużonej czci kreśli człowiek, którego nie łączył ze 
zmarłą żaden węzeł pokrewieństwa lub interesu, któ- 
ry jednak w kraju i zagranicą miał sposobność pa- 
trzeć na nią zbliska i ocenić ciche a wielkie jej cno- 
ty. „Godzi się — mówi Skarga — po śmierci czło- 
wieka pobożnego chwalić, przykład enót jego ludziom 
zostawić, pamiątką wieczną dobroć jego uczcić i ża- 
łować, a płakać śmierci jego“. „Przed śmiercią nie 
chwal nikogo dla odmiany i niedotrwania, któremu 
ludzka słabość podległa; leez po dokonaniu pracy i 
drogi żywota tego i po skończeniu roboty chwalmy 
dobre robotniki, aby wspominanie ich było ku bło- 
gosławieństwu, nam do zbudowania — onym do za- 


płaty“. 


a Ji 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 
Depassa tlegrofano 


Berlin 21 maja. W uzasadnieniu projektu u- 
stawy o wykroczeniach socyalistycznych powiedzia- 
no, że dalekim jest zamiar ograniczenia w ogóle i 
trwale prawa stowarzyszania się i odbywania zgro- 
madzeń oraz wolności wypowiadania myśli swoich; 
wszelako interes publiczny wymaga, aby położyć 
kres nadużyciom tych swobód przez socyalistów i 
tymęsposobem otworzyć pole dążeniom skierowanym 
do wykerzenienia złego z gruntu za pomocą oświaty, 
nauczania i wzmacniania uczucia prawa, moralności 
i ulepszeń ekonomicznych. Takie granice może tylko 
prawodawstwo wytknąć. 


Paryż 21 maja. Republikanie pochwalają 0-| muka 


graniczenie obchodu Woltera do zamkniętego kółka, 


Londyn 20 maja. Northcote odpowiadając 
w Izbie niższej na zapytanie Ashleya, rzekł, iż 
rząd ofiaruje swoje pośrednictwo, aby sprowadzić 
zawieszenie broni między Turkami, a powstańcami 
na Krecie. Na zapytanie Macorthena odpowie- 
dział minister, że rząd niezatwierdził jeszcze for- 
malnie umowy zawartej z Chinami przez posła an- 
gielskiego Wade; niektóre bowiem warunki wy- 
magają przed wprowadzeniem ich w życie przyzwo- 
lenia innych państw traktatowych. 

Londyn 21 maja. W sferach parlamentarnych 
utrzymują, że rozprawy nad rezolucyą Hartingtona 
przeciągną się do czwartku. Meeting robotników 
odbyty w Blackburn uchwalił rezolucyę odrzucają- 
cą propozycyę fabrykantów i oświadczył gotowość 
przystania na zniżenie płacy o 5%. Times donosi 
z Filadelfii: Rosyanie kupili parowiec „Kolumb* 
od towarzystwa żeglugi z Nowego Jorku do Hawanny, 
za 300,000 rubli. 

Konstantynopol 20 maja. Około 30 wy- 
chodźców weszło dziś niepostrzeżenie do ogrodu pa- 
łacu, w którym przebywa ex sułtan Murad i woła- 
ło: „Niech żyje Sułtan!“ bez wymienienia nazwiska. 
Kiedy służba i straż pałacowa oparła się wejściu 


do śledztwa w wyborze prezydenta w 


rech republikanów. 


nad ustawą o podatku od budynków. 


stryackićj, by wysłuchać sprawozdania 


szące się do kredytu 60 milionów. 


dytu 60 milionów. 


druku podaną była „Ameryka.“ 


Rada związkowa niemiecka przyjęła wniosek usta- 
wy przeciw socyalistom, ale odrzuciła $. 6 proje- 
ktu, który opiewał: „Kto publicznie mową lab pi- 
smem przesiębierze podkopywać istniejący porządek 
prawny i moralny dla celów socyalistycznych, uka- 
rany będzie więzieniem najmniej trzechmiesięcznem*, 
gdyż $ ten podaje zupełnie wolność pisma i słowa 
pod juryzdykcyę policyi i może być dowolnie tło- 
maczony i stosowany tak w prywatnych zebraniach, j : t 
jak z katedry profesorskiej, z mównicy parlamentar- | utrzymania pokoju. Tureccy komisarze, którzy u- 
nej i z ambony. Dotąd tylko ustawy majowe prze- 
ciw duchowieństwu katolickiemu stosowały “zakaz 
podnoszenia spraw publicznych z ambony, a powyż- 
szy $ rozciągnąłby ten zakaz także do protestan- 
tów duchownych i Świeckich, lubo wielka jest wąt- 
pliwość, czy ustawa zostanie jutro uchwaloną w par- ; 2 
lamencie, wszelako do Polit. Corresp. donoszą | krycia wydatków na wychodźców; inne mocarstwa 
z Berlina, że rządy niemieckie nie będą zważały 
na taką bagatelę, jak wotum parlamentu. Jesteśmy 
tego samego zdania, na czele dziennika naszego, 
bo wiemy, że konstytucyonalizm niemiecki jest tyl- 
ko wygodnem narzędziem w rękach kierujących, & 


gdy zawadza, dość je odrzucić, -a wziąć 


rzecz co do ministra Falka, którego Cesarz znosi 
tylko, ale go nie lubi z powodu jego racyonalisty- 
cznego kierunku, a Cesarz stał się znów teraz wię- 
cej religijnym, odkąd uwierzył w misyę swoją. 

O misyi br. Szuwałowa donoszą z Petersburga 
do Polit. Corr., że aczkolwiek żywią dobre nadzie- 
je o jej powodzeniu, obawiają się jednak groźnych 
objawów ze strony staro-rosyjskiego stronnictwa. 
Przecież utwierdza się mniemanie, że hr. Szuwa- 
łow zastąpi ks. Gorczakowa, który najpóźniej po 
ukończeniu obrad kongresu, w którego zebranie za- 


czynają wierzyć, opuści służbę publiczną. 


zaś telegrafują z Wiednia, że hr. Andrassy wyra- 
ził wobec zagranicznych dyplomatów przekonanie, 


że myśl kongresu zyskuje znowu grunt 


Podług tego, co z Berlina piszą do Poł. 
Szuwałow miał wczoraj wyjechać do Londynu. Po- 
czątkowo miał się spotkać w Berlinie z ks. Bis- 
markiem, zastał jednak telegram kanclerza zapra- 
szający go Friedrichsruhe. Wątpliwem jest jeszcze 


kiedy ks. Bismark powróci do Berlina. 


czy wniosków rosyjskich, które hr. Szuwałow wie- 
zie ze sobą, w Berlinie nie wiedzą także nic pe- 
wnego; żywią jednak nadzieję, że podróż jego bę- 
dzie miała dobry skutek, gdyż usiłowania jego po- 
parte zostały w Petersburgu przez cesarza Wil- 
helma i ks. Bismarka a w Londynie przez nie- 
mieckiego Następcę tronu. Mniej pomyślnie dla po- 
koju zdają się brzmieć wczorajsze słowa lorda 
Beaconsfielda, który oświadczył, że ze względu na 
dobro państwa „ma obecnie usta zamknięte;* gdy- 
by misya hr. Szuwałowa miała już zapewnione po- 


tych ludzi do pokojów, ci uderzyli na straż i zabili | petersbw e k i 
jednego człowieka. Wojsko przybyłe spiesznie od-|siaj doniosłość mniemanych ustępstw Rosyi. Opi- 
parło napastników, przyczem powstały zamieszki, i|suje on posłuchanie hr. Szuwałowa u cesarza Ale- 
po obu stronach było kilku zabitych i ranionych a |ksandra, oraz radę familijną, która po niem nastą- 
między nimi zabity Ali Suavi (b. dyrektor licenm, piła. Pokazuje się, że zapatrywania angielskie u- 
nie dawno z wygnania przywołany) który vrządził | dzielonemi zostały hr. Szuwałowowi tylko ustnie; 
ten napad. Wypadek ten nie miał żadnych na-|że podstawą ich jest, zapewnienie interesów angiel- 
stępstw a w mieście nic nie zakłóciło spokojności. 
Dwóch ludzi przytrzymanych, tem się tłumaczyło, 
że nie znany im powód tego wystąpienia. ; 
Washington 20 maja. Komisya ustanowiona 


Luizianie, składa się z siedmiu demokratów i czte- 


Wczoraj obradowały równocześnie obie Izby Ra- 
dy państwa. W fzbie wyższćj głównym przedmio- 
tem obrad była taryfa celna, którą też przyjęto 
niemal bez rozpraw, gdyż tylko książę Czartoryski 
głos zabierał, aby usprawiedliwić głosowanie swo- € 
je za przedłożeniem, koniecznością ukcńczenia razjmowy o tem, aby Warna nie należała do przy- 
przecie dzieła ugody. W Izbie deputowanych przy- 
jęto ustawę przedłużającą prowizoryum ugodowe 
do końca czerwca, a następnie obradowano dalćj 


W sobotę ma się zebrać delegacya austryac*a, l 
w poniedziałek węgierska. Dziś wieczór zaś odbę-| Dopiero po przybyciu hr. Szuważowa do Londy- 


dzie posiedzenie wydział budżetowy delegacyi au- 


tersteina o budżecie wspólnego ministerstwa skar- 
bu i sprawozdania hr. Coroniniego o budżecje naj- 
wyższćj Izby obrachunkowćj. Zapowiadają, że hr. 
Andrassy już w tych dniach da wyjaśnienia odno- 


Wczoraj także uchwaliła Izba poselska sejmu 
węgierskiego ustawę przedłużającą prowizoryum je- 
szcze na jeden miesiąc. Wśród dyskusyi wyraził 
minister skarbu p. Szell przekonanie, że reszta 
przedłożeń ugodowych może być w czerwcu: bez 
trudności załatwioną, gdyż oprócz sprawy kwot i 
długu 80-milionowego nie będzie powodu do roz- 
praw merytorycznych. Izba wyższa sejmu węgier- : Ie: 
skiego uchwaliła projekt ustawy o pokryciu kre-|fortec. Rosyanie chcieli zapewne spróbować, czy 


W Pradze skonfiskowano wczoraj wielką liczbę 
pism drukowanych w czeskim języku, treści 80- 
cyalno-demokratycznój i bezbożnój. Jako miejsce 
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petersburski Wiener Abendpost ostabia także dzi- 


powołany. Ajencya Havasa twierdzi, iż Kumany 
będzie uczestniczył albo jako doradza ks. Gorcza= 
kowa albo jako drugi pełnomocnik rosyjski. 
Wersal 21 maja. Na posiedzeniu Senatu bi- 
skup orleański Dupanloup interpelował rząd o 
a Rosyą. Ludzie bezstronni a dobrze poinformowa- | obchód stulecia Woltera, poczytując go za manie 
ni mniemają, że istuieją pewne tajemnicze wpływy lfestacyę antikatolicką i żąda zastósowania ustawy 
osób z poza granic Austryi, które, drażniąc ustawi- | przeciw wydaniu jedaego tomu dzieł Woltera i aby 
cznie Węgrów, popychają tem samem Austryę|cząd wzbronił jego wydania. Dufaure oświadcza, 
w sposób fatalny a nieunikniony do starcia z Ro |że plan obchodu Woltera powzięty był już przed 
syą, a to dla własnego interesu. Twierdzą też nic-| dwoma laty. Oo się tyczy wzmiankowanego tomu, 
którzy, że jest w tem zręczny wybieg ze strony| prokurator rządowy nie skłania się do jego konfi- 
lorda Beaconsfielda, aby rzekomem prawdopodo-|skaty. Dufaure dodaje, że podziela zapatrywania 
bieństwem zgody między Anglią a Rosyą, któraby | biskupa, ale niemożna stawiać Woltera przed sąd 
oczywiście niemogła być korzystną dla. Austryi, | przysięgłych. — Wieczorem odbędzie się w Elysée 
zastraszyć ją i zmusić niejako do wypowiedzenis | obiad na cześć Arcyksiążąt Albrechta i Fryderyka. 
wójny proprio motu, a wówczas dopiero cofnąć| Miezyrm 22 maja. Ze względu na położenie poli- 
wszelkie rokowania pokojowe i wraz z uzyskanym |tyczne Watykan odłożył na później zmiany w re- 
w ten sposób sprzymierzeńcem rozpocząć wojnę | prezentacyi za granicą; podobnież nowi kardynało- 
z Rosyą, nieprzygutowaną do walki z podwójnym) wie mianowani będą dopiero w końcu roku. 
nieprzyjacielem. Bądź co bądź, giełda wiedeńska,| Londyn 21 maja. W [zbie niższej odbywały 
która zdaniem korespondenta, jest najnieomylniej- | się dalsze rozprawy nad rezolucyą Harting tona. 
szym w rzeczach wojny lub pokoju barometrem,|] W ciągu rozpraw Gladstone oświadczył, iż po- 
nigdy niebyła tak pewną wojny jak teraz. Za symp-|stępowanie rządu narusza ustawy i nazywa je za- 
tom też niemniej wojowniczy poczytuje nareszcie | machem na swobody ludu. Po długich rozprawach 
korespondent ostatnią interpelacyę deputowanych | dalsze obrady odroczono do czwartku. 
polskich w parlamencie wiedeńskim, powiadając, że| Eomdym 22 maja. W Izbie niższej jlny pro- . 
niczem innem nie jest, jak demostracyą przeciw | kurator (attorney general członek gabinetu) Hol- 
Rosyi i wynikiem knowań węgierskich, mających |ker odpowiada na interpelacyę Gourleya, że 
za cel poduszczenia Austryi per fas et nefas do|niema Żadnych wiadomości, które by dozwalały 
otwartego wystąpienia przeciw Rosyi. „Jakoż sko- Į przypuszczać, iż zakupione podobno przez Rosyan 
tkuje to wszystko należycie, powiada wkońcu ko-|w Ameryce okręty mają być w przypadku wojny 
respondent, bo otrzymuję w tej chwili wiadomość, | wbrew deklaracyi paryskiej (z r. 1856) użyte do 
że dwie baterye artyleryi górskiej i dwa bataliony |służby korsarskiej. Niema przeto żadnego powodu 
strzelców wystąpiły do Krywoczy (w Dalmacyi), |do przypuszczania, aby Ameryka chciała uchylić 
tudzież, jest postanowionem zajęcie zbrojne Antj-|traktat washingtoński (przystąpienie do deklaracyi 
wari, skoro tylko spokój nie zostanie przywrócony | paryskiej); dla tego byłoby rzeczą zbyteczną roz- 
wkrótce na granicy Czarnogórsko-Albańskiej.* bierać odpowiedzialność rządu amerykańskiego. 
Według ostatnich wiadomości rosyjskich, sprawa| [Londyn 22 maja. Standard dowiaduje się, że 
nabywania statków pirackich dla przyszłej wojny|teraz więcej niż kiedykolwiek prawdopodobnem jest, 
z Anglią jest w pełnym toku. Kapitanowi Sie-|że kongres zbierze się w pierwszych dwóch tygo- 
mieczkinowi (przybyłemu do Ameryki na parowcu|dniach czerwca. W skutku nieuporządkowanego 
„Cimbria*) rząd Stanów Zjednoczonych przedłożył |stanu spraw w Konstantynopolu eskadra angielska 
do wyboru, jak donosi Ruskij Mir, 170 parosta-| prawdopodobnie uda się z Ismidu ku wyspom Ksią- 
tków, z których on wybrał 45 i dał na nie zada-|Żęcym. Times stanowczo zaprzecza, aby rząd an- 
tek. Nadto parowiec szwedzki „Drodning Loviza*|gielski był skłonnym do zaniechania swojej do- 
został nabyty za 240,000 koron szwedzkich, (80,000 |tychczasowej opozycyi przeciw wzięciu udziału w 
rubli); ma to być statek niezmiernie szybki i wy-|kongresie. Pierwszym krokiem pozytywnym na 
trzymały. A oprócz tego odbywają się układy ojkorzyść pokoju musi być zezwolenie. Rosyi na przy- 
kupno jeszcze pięciu statków parowych w Szwecyi. |stąpienie do kongresu pod warunkami, które uznają 
O pieniądze jednak na ten cel snać nie łatwo, boj wspolny interes wszyskich mocarstw europejskich 
pełno w dziennikach projektów sztucznego podbu-|w rozwiązaniu kwestyi wschodniej, 
dzania publiczności do hojniejszych składek. Bale,|j Londyn 22 maja. Bióro Reutera donosi z K on- 
koncerta, loterye i teatra amatorskie są na po-|stantynopola z dnia 21 b. m. 5000 wychodź- 
rządku dziennym we wszystkich zakątach Rosyi, |ców udało się do Porty prosząc przez deputacyę o 
jako doświadczone i skuteczne Środki zdobycia ob-| wsparcie. Porta przyrzekła rozdzielanie zwykłych 
fitszych składek patryotycznych. racyj żywności. (Poprzednie depesze o zajściach mą- 
Birżewyja Wiedomosti donoszą, że na giełdzie|jących nastąpić z tego powodu nie doszły nas do- 
petersburskiej krąży pogłoska, jakoby rząd rosyjski, | tąd. Corr. Bur.) 
„korzystając z chwilowego nastroju pokojowego*,| Ikonstantynopol 2! maja wieczór. Ali Sua- 
potrafił wejść w ugodę ze stowarzyszeniem baukie-|vi effendi, to samo indywiduum, które wczoraj 
rów berlińskich o nową pożyczkę państwową w kwo-|wcisnęło się do pałacu Czeragan, został zabity, 
cie 150 milionów rubli, na rachunek której 50 mi-| W zajściu z wojskiem zabito 25 osób i również tyle 
lionów już zaliczono. jest ranionych. Wielka liczba znajduje się areszto= 
Prawitelstwennyj Wiestnik ogłasza ukazy Cara | wanych. 
o nowych nominacyach. Gubernatorem Wołyńskim} Konstantynopol 21 maja wieczór. Były 
(na miejscu jen. Gressera, który został przeniesio- {sułtan Murad oświadczył, iż jest zupełnie obcym 
ny do armii czynnej) mianowany szambelan dworu, | wczorajszemu spiskowi. W skutku rewizyi u Alego 
rzeczywisty radca stanu Podgoryczani - Pietrowicz; |Suavi przedsiębrano dalsze aresztowania. Wbrew 
gubernatorem zaś podolskim — rzeczywisty radca | rozpowszechnionym pogłoskom. zapewniają, że były 
stanu Hudim - Lewkowicz. sułtan Murad znajduje się obecnie w kiosku Ildiz 
Stwierdzają też dzienniki wiadomość, że ober- | należącym do rezydencyi Sułtana. 
policmajstrem petersburskim mianowany będzie do-| Konstantynopol 21 maja wieczór. W skut- 
tychczasowy gubernator grodzieński jenerał-major|ku zajścia wezorajszego minister marynarki usu- 
Zacow. nięty a Vessic basza mianowany został ministrem 
TERE RSE EZ marynarki; następea ministra wojny jeszcze nie- 
s | wiadomy. 
Ostatnie depesze telegraiiczne „Gzasu.” |" air 21 maja. Cztery parowce wiozące woje 
sko indyjskie wpłynęły do kanału Sueskiego, gdzie 
Wieden 22 maja. (pryw.) Cesarz przyjmował|z powodu dwóch wypadków cholery zatrzymana 
administratora dyecezyi krakowskiej, biskupa Ga-|zostały dla odbycia kwarantany. 
łeckiego na posłuchaniu. Sekretarz nadwoTNy | eee=eeeeeezwewweweew 
Wilhelm Smoluchowski otrzymał posadę sekre-| Kursa. Wiedeń 22 maja, godz. 2 m. 307 
tarza gabinetu z tytułem i charakterem radcy rzą- po poł.— Renta papierowa 6210 <- Ponta srObrNA 
dowego. — Deutsche Ztg donosi z Berlina: Książę|gz.__ — Renta złota 71-85. — Losy z r. 1860 
RJ BE. otrzymać A aaa: do Honoria 114—. — Akcye Banku Narodowego 796—,— 
orcie oświadczenia, iż rząd cesarsko-niemiecki u- Akcye kredytowe 21590. — Londyn 121-40. — 
waża żądanie rosyjskie względem opuszczenia twierdz | Szepro 10550. — Napoleony 9*71—. — Lombardy 
wrogów Rosyi przedstawiać wobec całego Świata |przez Turków za niemogące być odrzuconem; za- |75._  __ Losy z roku 1864 141-25. — Akcye 
dyplomacyę rosyjską jako najprzewrotniejszą i prze- | leca jego wykonanie i poufnie oznajmia, że niewy-|koleę; Karola Ludwika 246-25. — Akcye kolei 
jętą bizantyzmem aż do szpiku kości. Tak też u-| konanie tych warunków staje na przeszkodzie ze- Lwowsko-Czerniowieckiej 121-—. — Akcye kolei 
siłują przedstawiać ją i teraz: nowy głównodowo- | braniu się kongresu. Presse donosi z Berlina: węg. półn.-wschodn. 11l-——. Anglo-Bank 91-50. 
dzący ustawia działa ciężkiego kalibru przeciw tu-| W kołach parlamentarnych przepowiadają odrzuce- Obligacye indemn. galic. 86-—. — Losy prem. 
reckiej armii, domaga się groźnie od Turcyi ewa-|nie projektu ustawy przeciw socyalistom 80 głosa- : : TRE ; J 
J a ay ; węgierskie 75:75. Akcye kolei Koszycko-Bog. 
kuacyi Maslaku i brzegów Bosforu, gotując się do |mi. Z Bukaresztu donoszą: Pod Tulczą Rosya-|j04.50 — Akcye kolei półn. zach. austr. 10575 
zajęcia tych pozycyj, a jednocześnie dyplomacya |nie wznoszą znakomite forty fikacye , aby zamknąć | __ Listy zast, hipoteczne 89-20. Marki 59 90 — 
rosyjska niby stara się to wszystko wytłomaczyć | wolny przejazd Dunajem, a pod Suliną statki na- | Ruble 11912. — 6%, Listy zast. galic. Zakładu 
najniewinniejszemi „względami sanitarnemi*. Takie |ładowane kamieniami stoją gotowe do zamknięcia kredyt. Ziem. 87-5. 
postępowanie musi oburzyć wszystkich przeciw Ro- ujścia Dunaju w razie wybuchu wojny. Z Kon- Usposobienie giełdy : stałe. 
syi i tego też jedynie jej wrogi pragną. W rze-|stantynopola donoszą, że Rosyanie usypali pod 
czywistości zaś — upewnia korespondent — rzeczy | Emos u ujścia Marycy dwie baterye nadbrzeżne. PZ 20 
tak stoją, że ruchów armii rosyjskiej ku Konstan-| Peszt 22 maja. Według doniesienia Pesti:| REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
tynopołowi, niemożna poczytywać nawet za groźną | Naplło zaprowadzone są już w Siedmiogrodzie środki Antoni Kłobukowski. 
demonstracyę, lecz po prostu za pierwsze kroki | obronne jak najrozleglejsze. 


który czerpie zazwyczaj swoje wiadomości, jak za- 
pewnia ten dziennik, od osób mających stosunek 
bezpośredni w sferach rządowych, twierdzi, że nikt 
w tych sferach nie przypuszcza dziś ani na chwilę, 
aby mogło nie przyjść do wojny między Austryą 


skich. Dalej korespondent twierdzi, że głównem za- 
daniem nowego posła rosyjskiego w Stambule. księ- 
cia Łabanowa, jest otrzymanie ewakuacyi Batum 
przez Turków; przeczy, aby mieszkańcy miasta i 
okolicy wzbraniali się przejść pod panowanie ro- 
syjskie i sili się, aby dowieść, że mylnem jest twier- 
dzenie dzienników angielskich, iż posiadanie Batum 
przez Rosyan zagrażać będzie drodze do Persyi i 
Indyj. Nie dowodzi to zamiaru ze strony Rosyi 
odstąpienia przyznanego mu przez traktat San Ste- 
fano Batum, o czem teź zawsze wątpiliśmy. Lord 
Salisbury jednak w słynnej swej nocie wielki na- 
cisk położył na przyznanie Rosyi tego ważnego 
portu. Dalej pisze korespondent, że nie może być 


Floridzie i 


szłej Bułgaryi. Pomimo nadziei pokojowych, mówi 
w końcu korespondent uzbrojenia nie ustają. Sło- 
wem list ten półurzędowego korespondenta wcale 
nie robi wrażenia, aby w Petersburgu wierzono 
w możność załatwienia wielkiego sporu. 


nu, a zatem przy końcu tygodnia, dowiemy się coś 
pewniejszego o położeniu; dopiero za kilka dni 
prawdopodobnie otworzą się usta ministrów angiel- 
skich, a i hr. Andrassy przemówi zapewne w de- 
legacyach wspólnych, które mają się niebawem ze- 
brać. Być może, iż pierwej hr. Andrassy da nie- 
jakie wyjaśnienia z powodu kredytu sześćdziesięciu 
milionów w wydziale budżetowym delegacji au- 
stryackiej, 3 

Pod Konstantynopolem położenie pozostało groź- 
nem, ale nie przyszło do zerwania, jak to wczoraj 
wieczór po ukazaniu się naszego dziennika głoszo- 
no w naszem mieście. Pomimo zaprzeczeń rosyj- 
skich nie ulega wątpliwości, że ruchy armii jene- 
rała Tottlebena pozostają w związku ze sprawą 


bar. Win- 


groźbą nie wymuszą oddania fortec, ale dotąd nie 
śmieli dalej się posunąć i jak już kilka razy co- 
faęli się przed użyciem ultima ratio. które wywo- 
łaćby mogło burzę, tem więcej, że flota angielska 
stoi w pobliżu, a także że względów niby sanitar- 
nych ma się zbliżyć do Konstantynopola. Zresztą 
Turcy mają być już teraz przygotowani na wszelką 
ewentualność, a Mehemed Ali miał powiedzieć: 
„Teraz jesteśmy już gotowi, Rosyanie mogą przyjść, 
a jeżeli się zbliżą, poniosą klęskę, którą długo po- 
pamiętają”. To też Agence russe zaprzecza, aby po- 
selstwo rosyjskie w Stambule postawiło Porcie 
ultimatum. Jednak jak telegrafowano do Timesa, 
nawet poselstwo niemieckie zwątpiło w możność 


dali się byli do Filipopola dla pacjfikacyi powstania, 
zawiadomi Portę, że jak tego można się było 
spodziewać — misya ich spełzła na niczem i że 
wracają do Konstantynopola. Potwierdza się wiado- 
mość, że ks. Reuss otrzymał polecenie zaprotesto- 
wania przeciw podniesieniu cła przez Portę dla po- 


mają także przyłączyć się do tego kroku rządu 
niemieckiego. Mówią, że Porta zaciągnęła już po- 
życzkę na to podwyższenie i że znaczna część o- 
trzymanych pieniędzy oddaną zostałź nie na potrze- 
by wychodźców, ale na potrzeby pałacu sułtań- 
skiego. 

Z Bukaresztu donoszą do Polit. Corresp., że 
jedenasty korpus rosyjski udać się ma z Rumunii 
do Bułgaryi. My zaś odbieramy wiadomość, że do 
Kamieńca Podolskiego przybyły znaczne oddziały 
kawaleryi. 

Na zasadzie otrzymanych wiadomości z Turcyi, 
dzienniki rosyjskie twierdzą, że według wszelkiego 
prawdopodobieństwa wybuch nowej wojny z Tur- 
cyą bardzo jest bliskim. Korespondent adryanopol- 
ski do dziennika Nowoje Wremia, ostrzega publi- 
czność rosyjską, aby niewierzyła telegramom z Kon- 
stantynopola, w rodzaju tych, które głoszą niby ze 
źródeł rosyjskich, że ruchy armii nakazane przez 
jenerała Tottlebena, spowodowane zostały jedynie 
przez względy Sanitarne. Takie telegramy są fał- 
szywe i fałszowane tendencyjnie. Jest interesem 


inne. Inna 


Do Temps 


dla siebie. 
Corr., br. 


Co się ty- 


wodzenie, niewąpliwie pierwszy minister angielski | wojenne, zmierzające dn zajęcia Konstantynopola.| Paryż 21 maja. Jlny konsul rosyjski w Pary- ozn 


niemiałby „ust zamkniętych.* Znany korespondent 


Kurs pieniędzy i papierów puti 
Kongrogyvayi zupieskiej. 
sREGWę 23 Maja. 
zró ah lecz OE R 
Sabal kiebrzy o owy . » 
Warka ziemięcka . . . « »100 p 
Dokaś doi wakuy | n A 
$ austryas ; $ 
Napoleonia SEESE ion 
%0-matkówka nem., ważna . „ l 
Srebro nuńryn kia (ną 1 x.) > - ; - | 
Kupony anair. srebr. głącze . (xm PIK) uż.) 
Łisty sąstawne i sśligi: 
5% podyezię krajowa gziiczjaka e 
pe iab rece daje a galio e 
is liniy zast, Tow. kredyć miem. | z 
by listy sasi. Tow. krodiyć, ziem. |; 
6% sty hpożeczne banku hipot. 
= Haty mo palio, saki. włożć. 
5, listy zast. g. z. kr. x. w Krakowie, zwrot. 
za 36 lat, mrzbrom za 100 sł. w. a. 
53. sty wsat, g. u, kr. 1. w Krazowio, xwrot. 
za 8S lat, banknot. za 190 gi. w.a. 
6% listy zast. g. x, kr. z. w Krakowie, swrot. 
? za 18 lat, banknot. za 100 zł. w. a. 
T% listy zast. g, z. kr. z. w Krakowie, zwrot. | 57 
za 20 łat, banknot. za 100 zł, w.a./0% 
Prioritety banku gal. d. h. i p. w Krak. (za 100%) 
4% listy zastawne król. Pol. sez. I ja 100 r.) 
4% limy zastawne król. Pol sor, II (zs 100 r.) 
5% listy zastawne król. Polskiego vea 100r.) 
4% listy likwidao, król. Polskiego (za 100 r.) 


é} 


termino pies 


jnenge 


Aasai 
ET TESSE TA 
obłiesejy 


pzóca błęś, kupon, 


kańłtodz. w wiwe 


Śkoya kolejowe i bankowe: 
dkqye kolei Karola Ludwika po xir. 200 
»- |»  Lwowsko-Czorniow. œ „ 200 
„ bipoż we Lwowie wpi 200 s}. „ „ 200 
. bankn gzl dla h. iprzem = Krak. „ 8: 


Wiedeński korespondent do Sż. Pet. Wiedomostż, |żu Kumany wyjechał do Petersburga będąc tam 


| pźnuę | wuj. 


krajowe: «my Çoamorenèa . . . $ 198'| US 7859 
Ph T9 kę poj u  SI6Żyś0Wwu . na aa E 
iih ü inay m. Btenistowowa a kagiri P m > 5 86 
RE $ s dala 431% POROZY - 
179 i i , > x der 
58 -- |.61 50 |syowjedn. dtug paźstw, kask kr, : tocnogo A Ba. aigu 
5668 | 660 5, „ Broz szit ł 
668 | 580 | „ Qsligoe. ind. niż. Austr. | Ra == 
988 |1008 |? 7" węgierskie | 79 4| 80 - 
RO | kr » w wiska | 56 50] ei Dwów 21 maja 
os — || 3 |  " Bakowiósk | 52 20| 82 76 t holenderski . . . 16! | 670 
ZO doza | i Bimota | padlo 
5 węgiureka ok ŁA . Mö —| — - immperyał rosyjski . . 8 
(20 800 trak) 190 zła. | 99 T6100 35 ołydniowej 500 fr. 13. -| — --|Rubel srebrny rosyjski . | 151 | 187 
aT |:67 | Listy sastawna: ny 1875-1976 8% u pegerowy”. . | | 138 | 159 
18 — | 80 s: Banku narod, listy . | 93 50| 98 70jiankm narod, nustrysa, | ROSY DOW wi g8 86 | 84 85 
8860 | 8:50 |; Me . . . . | 98 (0| >» — faefadn kzodytow 6: || 89 ` ged 307 —|107 60 J3 25 | 80 25 
82:50 | 30588 h” griek ŻA wo RoSA EA sea paor, na Di a ani pieca 0 0:60 82 +8 | 89 80 
80 — | 986 — f3” galio. zakł kral wiośe | 92 | 92 GujKolei północ, Ferdynanda Fa 100 złe woa , |= -| — —|Obligi indemn. bes kupon. | 56 80 | £6 30 
% 22 8» Saki kr. a. w Krak. w. 18 5 z2 -| » mor iżbiety ż ma m| me —|Akcys kolei gal K. Iņ bok. 245 50 348 dż 
BW w e gal ATCO Pamoa] ee » Benka hipot. gal. | 247 b0 |350 -— 
286 |8860 Hyo. „m w m Be) 54 —| — —| n Oslioyjskiej. „ . . 
5% węgierakiś listy . . | 7 =| 47 —| „ Qzerniowieckiej . . a 
88 mo 83 — SIA kred. austr. . a, 110 75 111 . I Area A . AL 
„ kr. gi ES węg. pôinoo.-wsohod, ! a pz |, 
84— |97 — |" spłat w BS latach . |9150| 9a-| „ ks. Rudolfa 200zł. m. (11% . misya s r. 1867 . Fub.] kop. |rubJkop. 
60 —2| 10 —z]b „ Domen. państ. 120złr, |144 25/143 —| » AMldsko-Fiumańsk. sty = = 
97 507| — —S|6, Banku gal. hipo. . |8? 20| 8960] n eżhda . w srob. 5% za 100 złr. = 
97.508] EE E A EEA n: Siodmiogrodgkiej usir. Lloyd 100 sår. m, k. 39 50 
397 505| 99 505 |, o eiet > Agie secca o| oanad. SR Tow. pragskie „prom. żel. RW 
BRA PSTN «4 IBb47 | > sneteynck. późn-zach. PO ZE: 87 10 
, B] s: 1860 . 118 75 114 -: Franciszka Józefa 7 BEE 
arm cło Broz Gd) ALPE e 5 
— m | — pr i 4. wilds Eorosy , 3 me pa 
80 — {100 - » nukni na wege ug 


a CZAS z Czwartku 23 Maja 1878. ść 


Wacław Głowacki We fabryce miodu 


Świeży transport | 


k » i (1806-2-2) $ wpf Biawimierza Ropeckiego 

Ę ma 7 KAPELUSZY PARYSKICH E PIERWSZY I NAJWIĘKSZY aw da di uor GRODZKIEJ aa ui ławkowaki pod L. 271 

ji : o umiarkowanych cenach | Ep Z I m1 4 EB | oieca swé w Krakowie, 

o | amir w aaia Kzowakim Ne. 5. |, SKIAĆ fabryozny przyborów kościelnych i haftów |) ssategaróy gieton, orange wiece zioan te 

3 F KSI a : l ° e o cenach najumiarkowańszych. PY JaA We F i h 

| lerz I i i int | | - Następca Alberta Kostnera i Spółki | || ws wst nto 1 sgue nerto: isę, taka, Boreniskay 
| Jerzego Lubomirskiego w Wiedniu „ POZ wie o. iR 

; > io ię aj |: REP ERN SEE o aayon, 16-7-) 

| mazaświęta L ZABM BA GE FRZ mocami 

| |-w KOŚCIELE 00. DOMINIKANÓW | > BĘ job, it sambrzezo i. Patent, stor zoania 
| w kaplicy Lubomirskich |] | dostawca J, Emineneyi Kardynała Księcia Prym. Weg. m EE zajja waktak wybor [|| najleprze | WE bardzo trwalo 
| w piątek dnia 24 maja 1878 r. OPa hrykant kapeluszy słomkowych| © Wa akwa moore 05 DE M iąte 


; Stefansplatz 5, Domherrnhof 
{| poleca Wielebnemu Duchowieństwu swój wielki skład 
[ gotowych przyborów, jakoto: ornatów, dalmatyk, plu- 
wialów i t. p. artykułów po różnych cenach. 
Cenniki przesyła na żądanie ozłatnie. 
(4311 1-) 7 


wszystkiemi środkami |$ 
piękności i uznanym jsst EB 
od wielu lat jako naj- E 
lepszy wyrób. Własności $ 
te sprawiły mu sławę K 
europejską i uczyniły go B 
3% _ niezbędnym dla wieln ko- $ 
biet i mężczyzn wszyst- 


opłatnie. (1134-8-50) 
S. Q©esterreichor 
c. k. uprz. fabryka WODÓW drewnianych 
w Skoczowie w Szląsku zustryśo. 


: 3 Tro A. Piemka 
kj kich cywilizowanych narodów. Części cery 


ž | ií 
5 poemarowana tą ta k 

M roślinna emalią pięknośoł ji. 

Fi nahierają wkrótce lśniącej białości w połą- gaj Przeciw wszelkim katarom błon śluzowych 
H czeniu z najpiękniejszą gładkościa i delika- fa dla osób dorosłych i dzieci. 


S tnością. Po każdorazowem użytiu odpada pra- $8 


o godz, 10ej zrana. 


TY 


w Krakowie, ul. Floryańska Nr. 351, 


poleca swój wyborowy skład kapelu- 
szy słomkowych i tasiemko- 
wych po najumiarkowańszych cenach. 

Przyjmuje kapelusze do prania, farbowa- 
nia, przerobienia i ubierania według naj- 
nowszych mód. Także kwiaty, pióra 
i spinki są do nabycia tak w fabryce 
w Krakowie, jakoteż w jego składzie u 4.| 
Mamtzera w Wiedniu, Mariahilf Nr. 69. 


Dbw ieszczenie. 


Szanownych Członków Wy- NARA NAS E N Śr 
SEES STRZRPER, SE SZCZĘ, EAE SEMI 


działu Wielkiego Kasy Osz- 
czędności miasta Krakowa za- 


ZiGłka te szorzadzona na podstawie ` 


i PEES ° (858-14-26) PETI E AOE AE Sd wia ni zai ież xok š 
= praszam niniejszem na posie- i CA. (GC E S | a z oory, przez co bardo || «dań nankowych, składają się z rajsku- 
£ i i iski i , „A r 7 || z wszelkich zastarzałych cierpień skórnych [0 | teczniejszych ziół i korzeni, działają Wy- 
dzenie dnia. esgo maja romyjąkiego: za zwiÓrzyPY, Pierwsza y jersko- i alic, kole jelama || jar: opslenia od słońca, pieców, bliza z oby || bornia. przeci tkim zapałeniom ka- 
| b. P. o godzinie 5 popołudniu herbaty karawanowej | węgrów, wyprysków, wyrzutów, nienst ej ho Dośka kai 

z y 5 P p ź t o Ę HOAD ANY 4 NOSA ERA ER Ea taralaym: kriani, przewodów adderhowych, 


masła litewskiego, oraz brymdzy lip- 

towskiej nadszedł Świeży transport do składu 

korzeni i win p. f. (1257-3-3) 
f Pi. Zamościk, 

ul. Floryańska, naprzeciw 3ch dzwonów. 


|| liszejów i t. p. Prócz tego cera nabrała w | oskrzeli pług; leczą gruntownie katary pà- 
Ń każdej porze roku podobną do aksamitu bia: |l|cherza, mecioy i pochwy macioznej, a uta- 
tefająa trawienia. czyszczą Brow. . 


sj łrść i giętkość, która jest potrzebną do zu- je 
f pełnie pięknej cery, co się zachowuje nawet a Paczka duża: 80 cuts: mała 40 cnt, WYBZ 
| snosokom użycia. 


M do późnego wieku 
Dra A. Plenka proszek na kaszel 


Słoik z opisem nżycia kosztuje 
` Tale. 59. 
Smakuje i działa bardzo dobrze. 
Padełko z opisem nżycia i dyetetycznem 


Poszukuje Się bomy pośrednie bilety dla osób cywilnych i wojskowych między 6 Do nabycia we Lwowie up. Zygm Ruckera, BI 
objeśnioniem 40 c. 


w sali ratuszowej odbyć się 
mające. (1312) 


i Na porządku dziennym : 
i 1) Zamknięcie rachunków za 


rok 1877 i udzielenie ab- 
solutoryum Dyrekcyi. 


i si apteka pod srebrnym orłem, ul. Krakowska. jg 
Francuski lub Niemki do trzech chłopców. Wiado- 2 
mość przy ulicy Rogackiej pod L.5:4 Dz. I. na 


Ę utrzymuje. W. Henn w. Wiedniu. -(748-9-50) a 
pierwszem piętrze od godz. 9—10 zrana. (1822-2-3) TEANN b2 TOT TA 


szyce via Tarnów z drugiej strony, tudzież między Tarnowem 
i Nowym Sączem z jednej, a stacyą: Koszyce z drugiej strony. 


OWE GE Ooo CZE 


t 2) Ustanowienie posady na- 


czelnika rachunkowości. 
* Kraków d. 22 maja 1878r. 


Prezes Wydziału: 
Er. Zyblikiewicz. 


 KASYER 


a zarazem przełożony obszaru dworskiego, znajdzie 
mmieszczenie od 24 czerwca b. r. Biuro wy- 
wiańsweze p. J. Weólińskieao we 
Lwowie, ulica Karola Ludwika Nr. 7 udzieli 
adresu, dokąd się listownie udać należy. Świadec- 
twa należy załączyć w odpisie. (1325-1-2 


Bol bó wszelki i największy, usuwa 
ZĘ Y natyobmisst i trwalo sławny 
HETON, gdy nie pomaga juź żaden środek. — 


FL. 40 c. — W Erakowie w apt. E Stoskmara. 
(998 5-) 


ZATWARDZENIU 


agobiega gig i leczy przez użycie 


Pigałek roślinnych GAUVANNA. 


Przepispwane przes lekarzy franeuskich i sagri = 
słesnych od lat 80-tn zawsze z wielkiem powodze 
alsm; ponieważ składają się wyłącznie x roślin, 
niesprawują rzmigoia śni kolex i mogą mig używa: 
jako órodek orzeźwiający, oczyszczający Krew leb 


Kamienica narożna sprawujący prseczyszózanie. Metóda rżycia w pór 
pod Nr. 399 przy ulicy Szpitalnej JeSt | majdowsły się w pudełaczkach kartonowych, wło- 
će sprzedsmia. „.(1324-1-3)]3 ask i aby na każdej pigułe: 


ę "W Ponia in dei Beat rue St. Quentin 24, 
| Od św. Michała m 
jest całe piętro do najęcia, 


w sp 

Miket pd. w Krakowie w aptece p. J. Trau- 
myńskiego i w aptece W. Redyka, — we, Lwowie 

gdzie obecnie znajduje się Towarzystwo a- 

gronomiczne, ulica Kopernika Nr. 25. 


Wiedeń dnia 16go Maja 1878 r. (1308) 
©d iByrekcyi 


lej węg.-galie. kolei żelaznej jako prowadzącej ruch. na 
"Tarnowsko-Leluchowskiej e. k. kolei państwowej. 


(Przedruk nie będzie płacony). 


1 złe. 47/, i stempel. 
Ciągnienie już Igu ezerwea! 


Główma wygrama złr. 200,000! 
złe. 20000. złr. 15.000, złr 10.000 itd. 


W pPoprzedumiena ciągnieniu tych losów padło 


zir. 200,000 w. a. na przez nas 


wydaną promesę. 
Wechsalergeschaft 


MERCUR Via, Wolzeille Nr. 13. 


h. Cobn. (1166-5-10) 


ZER ZY ZZA 


w aptace p. M. Kullaka i Fransosa, — w Czerniow- 
sach w aptace p. Golichowskiego. 950-51-) 


re EONS A R EESE RH, 


ZPK OBCA 


|do sprzedania. 


Rudolf Fuchs Feta ms m rt 


fabrykant powozów 


W BEALE J e z opisem użycia i dyetetycznem 
/ ; „  objaśnieniem 70 c. | 
ma powozy w różnych kształ | (Najwyższy o. k. patent z dnia 28 marca 1861 r. 


„tach po najtańszych cenach| częgny skład dla KRAKOWA w aptece 
(1273-2-26) | p. Sieskmwara, . (688-9-12) 


że; 
E 
f 


"Ryl każdego czasu. 


fi yitral & 


1864 r. promesy po złr. 4 ont, 50 i stempelią 


Ciągnienie 1 czerwca! Główna wygrana 200,000 złr.! 


1839 roku losy panstwowe, 


których ostatnie ciągnienie seryj z wygrenemi przeszło dziewięć zsfłóomów . > 
1 grudnis b, r. się odbędzie i ód niedawna o zir. 30 w kursie wez PEWNE 5 


Go. w Wiedniu, Kärntnerstrasse Me. 16. 


o | wiedeńskie mopio 


w.żołądku, odbijaniu, braku apetytu, osła- 
bieniu trawienia, hamoroidach, dlatego jest 
nieocenionym środkiem domowym. 


zabezpiecza wszystkie te środki od fałszowania ) 


ítr: j uż c 


[1168-8-14] 


maniu w sp Dra Mankiewioza, — w Broda: 
(1325-1-4) 


Paryski 
: bardzo gustowne, tamie, trwałe. Ba: 
J. G. & L WBANFEAL, 


stolarze i tapicerowie, 
firma założone roku 1835 i odznaczona dziewięcioma medalami, 
w Fiedmiu, Leoveldstadt, Choro ABonaustrasso Nr. BA, 
neben dem Schólerhofe. (1036-20 -) 
Piękne illustroware cenniki za kauoyą 2 zir, ; 


4 sptekach pp: P., Mikolascha i Z. Buokors,— w Po 
ce 
3 "Jest 10 pokoi, przedpokój i 2 kuchnie. 


ces: król. 


olej galicyjska I 


3 Wi Z 1, mili od kolei, przy szosie, 
$ iES 2 mile od granicy pruskiej, 1*/, 
f mili od granicy polskiej położona, 260 mor- | 3 
gów roli ornej, 70 morgów łąki, jest do wy- 

dzierławienia cd 1 lipca b. r. pod korzyst-|* 
nomi warunkami za ceng umiarkowaną, bez 
pośrednictwa trzeciej osoby. Adres: Bolęcin 
m. Chrzanowem, obszar dworski, (1290) 


Dobra ziemskie 


w pobliżu Krakowa położone, obszaru 
480 morgów, z budynkami murowa- 
nemi, są pod przystępsemi warunkami 
do sprzedania. Do ułożenia się o wa- 
runki sprzedaży upoważnionym jest 
W. P. Dr. Ferdynand Wil- 


kosz, adwokat w Krakowie. 
(1308-1-8) > 


z PTET REES ESA E REE E OEN E EE E EAS. 
Aal SEANA E AN aE A N A A R a Wa 


Woda Felsina 


Acqua di Felsina R 


Piotra Bartolotti, król. handel pachnideł w Bononii 


uznana przez króleską komisyę zdrowia w 1827 r. 


Do wielu zalet ciała Włochów należy przedewszystkien elśmiewająca biąłość zębów 
a najwięcej starania poświęcają utrzymaniu tej ozdoby. AG) I A TES ON, 
(Ani na dworze, an! w Watykanie, ani u wszystkich dostojnych panów, ani w każ- 
dym lepszym domu obywatelskim we Włoszech, nie brakuje wody Welsina, posiadającej wszelkie 
warunki do nadania i utrzymania białości i trwałości zgbów. j 680 EEG: 
Daleko po za granice Włoch, w Anglii, Franeyi, rozchodzi się ten środek zapobiegawczy 1 od- 
znączony jest 82 medalami i orderami. ý 5 
Jeżeli wlejemy do szklanki wody małą łyżeczkę wody Felsina i wypłuczemy tą mieszaniną 
usta, natedy woda ta usuwa fimlksye dziąseł, wzmacnia je niedozwala tworzenia Big niemiłego 
odoru w ustach, sprawia go przeciwnie aroznatycznym, czyści zęby. utrzymuje je zdrowo 1 
biało, usuwa i niedozwala tworzenia się osadu zębowego, przeszkadza pruchnienim zębów 
iw ogóle panciu, uśmierza ból zębów jeżeli kładzie sig bawełnę umoczoną W tej wodzie na bolą- 
ce miejsca. Cona zwykłej flaszki 65 cent. [959-10-12] 


bwieszczenmie 


Przy odbytem na dniu dzisiejszym 22 zwyczajnem Zgromadzeniu walnem 
akcyonaryuszów c. k. uprzyw. kolei gal. Karola Ludwika, ustanowiono Su- 
perdywidendę za rok 1877 ma 9 zir. w. a. za każdą akcyę 
względnie za każdy okaz użytkowania. sh 
Płatny na dniu 1 lipca 1878 r. kupon akcyjny wymieni się zatem za 14 
Franciszek Kicmer, _|złr. 25-ct. w. a, kupon zaś okazu użytkowania za 9 złr. w. a. w kasia central- 


$ rodem ze Szląska, poszukuje obowiązku jako madi= 
7 gores lasów; obeznany we wszystkich gałę- 
© wiach tego zawodu, może się wykazać bardzo chlu- 

bnemi świadectwami. Listy uprasza przesyłać do 

JANA SCHNAJDRA, majstra szewskiego w 
Oświęcimiu. (1321-1-2) 


Dwie pary koni 


i aą do sprzedamia w mły- 
= mie parowym w iórzesła- 
wiecach. (1327-1-2) 


Dla wygody gości przejeżdżających do 
Szczawnicy, urządziłem w Starym Sączu 
w Rynku hotel szczawseickhi, w 
którym przyzwoite pomieszczenie, szybką 
vsługę i wyborny wikt po umiarkowanych 
conach Szanownej Publiczności polecam. 

(1329-1-5) Wawrzyniec Cycoń, 


Ważme dla budujących! 
Blache cymkową ze siyn- 
nej fabryki Ruffer & Comp.; 
Pape prawdziwą berlińską, do 
pokrywacia dachów, najlepszego wy- 
robu; oraz 
Posadzki różnego rodzaju, do- 
skonałej fabrykacyi, z drzewa dębo- 
wego parą suszonego; — sprzedaję 
w drodze komisowej po umiarkowa- 
nych cenach fabrycznych. (184 10-18) 
Fiaurycy L 
KASY Langrock 


Qzcionkami Drukarni „CZASU*. 


Występujący członkowie Rady zawiadowczej mianowicie: 
Ponowie Książę Marol Jablonowski, 
Kaw. Gustaw Mofkem, 


Baron Arbogast Simbschen | H ui M y Gl d || J a] M Q $ 


zostali ponownie wybrani. | najobfitszy I najskuteozniejszy ze wszystkloh wód gorzkich 
Aa ž £ żę = y Z0 WSZ; = 
Z powodu wystąpienia członka Rady zawiadowczej Pana hrabiego Landiwt- | rozbierany przez Liebiga 1870, Bunsena 1876, Kreseniusa 1878. 


A Zdania słynnych lekarzy : $ 
ka Wodzickiego, na podstawie paragrafu 40 statutów tymezasowoji Prof. Dr. von Bamberger w Wiedniu: yy we | 
wybrany Pan hrabia Tomasz Stadmicki, jako członek Rady zawia-|| mezystkich tyeh chorobach, aa e ee 
dowczej ostatecznie został zatwierdzony. 


| Prof. Dr. Wirchow w Merlinie: Ra doba Gui dobrym 
: AAA: JE Prof. Dr. Chełubiński w Warszawie: z w czai 

Do wydziału rewizyjnego dla zbadania rachunków z roku 18/8 zostali || WAU: 
wybrani: 


_ zalety, jak żadaa inna woda gorzka.“ SERA, 
€ u „Okazała się u mnie kilka- Ẹ 


Dr. J. Warschauer w FiraXKOWIE: botni jako pewnie i szybko 


ao . „Nieznalazłem żadnej 
Prof. Dr. Spiegelberg w Wrocławiu: ; nych wód gorz 
ja kich. któraby tek pewnie, tak jednostajnie równo i z tak małemi przeszkodami działała,” P 
| Prof. Dr. Sraszomi v. Lichtenfels — Wiirzburgu: 
> „Przepisoję obecnie wyłącznie we wszystkich tych wypadkach, gdzie używanie wody gorz- W 
a kiej jest nėkazane.“ ; 
A -- pozna -—- Ni z N 
| Prof. Dr. Friedreich w Heidelbergu: Podaj WE 


dem pewności i łagodności swego działania. * 


Panowie: Kaw. Natham Mailiir, 
Dr. Jan W einczieri, 
Dr. Ferdynand Kratter, 


a jako zastępcy tychże: 

Panowie: Juliusz Kunewalder, 
Adolf Nassau, 
Dr. Adolt Ehrenfeld. 


Wiedeń dnia 18 maja 1878 r. (1307) 
mada zawiadowcza. 


. „Działa szybko, pewnie i bez 


| Prof. Dr. v. Buhi w Nfonachium: poisi“ 


e „Przynosi już w bar. małych 


Prof. Dr. Nussbaum w fiosaąchium: zwkach pożądany skutek.* 


s Ę e „Doskonale działający wypróż: 
Prof. Dr. Wunderlich w Lipsku: isay środek, przyjemny do 
_ zażywania, a dla żołądka nieszkodliwy.* > (1233-2-10) 


